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"W GODZINACH POPOŁUDNIO., D... GODZINACH POPOŁUDNIO- 
WYCH DNIA WCZORAJSZEGO, WY- 
DALIŚMY NADZWYCZAJNE WY- 
DANIE, Z KTÓREGO NAJWAŻNIEJ- 
SZĄ CZĘŚĆ MATERJAŁU ZAMIESZ- 
CZAMY W OBECNYM NUMERZE. 
TEM TEŻ TŁUMACZY SIĘ DZISIE]- 
SZY UKŁAD STRON. 


Obostrzenie nadzoru 
nad wydawaniem narkotyków 


IWARSZAWA 13. 5. (tel. wł. G.) 
Departament Służby Zdrowia Minister- 
stwa Opieki Społecznej wydał nowe roz- 
pborządzenie w sprawie wydawania środ- 
ków narkotycznych w szpitalach i zakła- 
dach leczniczych. Rozporządzenie to unie- 
możliwić ma nadużycia przy wydawaniu 
morfiny i kokainy.  Zakazanem zostało 
przechowywanie narkotyków w szafkach 
znajdujących się na salach dla chorych 
fak również pozostawianie ich pod nad- 
zorem personelu pielęgniarskiego. Narko- 
tyki mogą być wyłącznie przechowywa- 
ne u ordynatorów szpitali; lub też leka- 
tzy, kierowników oddziału. 


lichwa pomarańczowa nie ustaje 


WARSZAWA 13. 5. (tel. wł. G.) Acz- 
kolwiek cana importowanych obecnie 
masowo do Polski pomarańcz kato 
skich była przewidziana na 1. zł. 80 gr. 
za kg., pomarańcze te sprzedawane są w 
detalu za 2 zł. 20 gr. za kg. Tak wyso- 
ka cena detaliczna nie jest uzasadniona 
kalkulacja przywozowa. Sprawą cen no- 
marańcz kalifornijskich zająć się mają 
Izby Przemysłowo-Handlowe. 


Robotnicy przerwali okupację huty 


CHORZÓW, 13. 5. (PAT). Trwająca 
od 10 dni okupacja przez robotników ħu- 
ty Giudottz w Chropaczowie, zakończyła 
się. Robotnicy opuścili teren kuty. Dele- 
Racja załcgi udaje się do Warszawy do 
Ministerstwa Opieki Społecznej w spra- 
vie kasy pensyjnej huty. 


Robale samolotu 


WOŁOMIN 13. 5. (PAT; Wczoraj 0 
Rodz. 19-ej w spa folwarku Krępa sa- 
imolot Aeroklubu warszawskie ego w cza- 
sie startu do lotu powrotnego zaczepił o 
ogrodzenie, poza którem odbywała się za- 
bawa ludowa. Samolot rozbił się, zabija- 
ląc ną miejscu 12-letniego Zdzisława 
Wierzbickiego, dwie inne osoby zostały 
i ranne. Lotnicy wyszli bez szwan- 


Bilans handlu polskiego 
za kwiecień 


WARSZAWA, 13. 5. (Tel. wł. G.). 
ziś ogłoszono bilans handlu polskiego 
zą kwiecień. Bilans ten poraz pierwszy 
Od kilku lat zamknięty zostal lekkim 
uiedoborem wynoszącym 231 tys. zł. 
artość przywozu wyniosła w tym 
miesiącu 73.926 tys. zł. Wartość wy- 
Nozu 73.695 tys. zł. 
48) O O RZEZ) 
S. O. Sł 
Przyszłość moja, polskiego wybrze- 
<Q i polskiej floty w niebezpieczeń- 
‘twie! Proszę o ratunek! 
Polski Bałtyk. 
Pomóżmy wszyscy! Zapisujmy się 
3a członków Ligi Morskiej i Kolonial- 
nej. Wkładki minimalne, a idzie o 
wielką rzecz! 
Zapisy w: biurze Oddziału L., M. 
Podleskiego 1, „Orbieie”, lub w 
„Maratonie“, 


Kraków-Lwów. wtorek 14 maja 1935 


Prasa włoska o rozmowach warszawskich 


RZYM 13. 5. (PAT) Prasa obszernie omawia wyniki rozmów warszaw= 
skich min. Lavala z min. Beckiem. „Popolo d'Italia“ oświadcza, że ogłoszo- 
ny komunikat urzędowy jest wystarczająco jasny i stanowczy i nie wymaga 
specjalnych komentarzy. Nic ulega 6 GR że wyniki rozmów są kon- 


kretne i pozytywne. 


W Warszawie panuje optymizm i wyrażane są poglądy, że spotkanie 


min. Lavala z min. Beckiem, da w rezultacie wzmocnienie 
i lojalnie przedstawił ministrowi 


francuskiego. Min. Laval szczerze i 


sojuszu polsko- 
polskie- 


mu wszystkie elementy orjentacyjne spotykając w Warszawie tę samą lojal- 
ność, oraz tę samą chęć porozumienia i współpracy. 


Pogrzeb Marszałka Piłsudskiego 


odbędzie się na koszt państwa 


WARSZAWA, 13. 5. (PAT). Dziś 
o godz. 12.30 odbyło się pod przewod- 
nictwem premjera Sławka posiedzenie 
Rady Ministrów. Rada uchwaliła, że 
pogrzeb Marszałka Piłsudskiego odbe- 
dzie się na koszt państwa. jednocześnie 
Rada Ministrów uchwaliła obowiązują- 
ce formy żałóby narodowej. Od dnia 
dzisiejszego do dnia pogrzebu zawie- 
czone zostają wszystkie widowiska, za- 
bawy publiczne, oraz produkcje w lo- 
kałach publicznych. W tymsamym cza- 
sie mają tyć wywieszone flagi opusz- 
czone do połowy masztów i okryte 
krepą. i 

Wojsko oraz wszystkich funkcjonar- 
juszów państwowych obowiązywać bę- 
daje 6-tygodniowa żałoba. Formą tej 
żałoby bętlzie czarna opaska na lewem 
ramieniu zarówno dla mężczyzn, jak i 
dła kobiet, oraz wstrzymanie się od u- 
rządzania i brania udziału w przyję- 
ciach. 

WARSZAWA, 13. 5. (Tel. wł. G.Y. 
Organizacją uroczystości pogrzebowych 
zajmuje się specjalny komitet, na czele 
którego stoią: b. premjer Prystor, wi- 
ceminister Siedlecki i szef protokołu 


dyplomatycznego Romer. Krążą pogło- 
ski, że powstał projekt urządzenia w 
pałacu belwederskim wielkiego muzeum 
pamiątek po Marszałku Piłsudskim. 

Z pośród klubów sejmowych depe- 
sze kondolencyjne wysłały dziśćdwa, a 
mianowicie prezes Klubu Ludowego 
Róg, adresując ją do  marszałkowej 
Piłsudskiej. [Depesza brzmi: „Raczy 
Pani przyjąć wyrazy głębokiego współ- 
czucia z powodu zgonu wielkiego wo- 
dza w walce o niepodległość Polski.* 

Druga depesza została wystosowa- 
na przez Koło Żydowskie do pana pre- 
mjera Sławka. 

Co do daty pogrzebu, to z powodu 
zgłoszenia dużej ilości delegatów z za- 
granicy i konieczności ustalenia, kiedy 
óne będą mogły przybyć, nie powzięto 
jeszcze decyzji. Możliwem jest, że do- 
piero w sobotę odbędzie się eksporta- 
cja zwłok z Warszawy, a pogrzeb w 
niedzielę w Krakowie. Utrzymuje się 
przekonanie, że zwłoki pochowane zo- 
staną na Wawelu. W dniu dzisiejszym 
wyjechał podobno do Krakowa generał 
Wieniawa - Długoszewski celem przy- 
gotowania pogrzebu. 


Kondolencje przedstawicieli obcych państw 


WARSZAWA, 13. 5. (Tel. wł. G.). 
Z Watykanu donoszą, że dziś wczesnym 
rankiem Ojcięc Święty został powiado- 
niony przez ambasadora Skrzyńskiego 
o zgonie Marszałka Piłsudskiego. Wia- 
domość ta wywarła na „Ojcu Świętym 
bardzo głębokie wrażenie. Ambasador 
Rzplitej Skrzyński wręczył w Watyka- 
nie orędzie Prezydenta Rzplitej. 

Prasa włoska donosi o zgonie Marsz. 
Piłsudskiego na miejscach naczelnych. 
„Messagero** obszerny artykuł poświę- 
ca życiu Marszałka nazywając go wo- 
dzem odrodzonej Polski, którego opła- 
kiwać będzie naród cały. 

PARYŻ, 13. 5. (PAT). Od rana za- 
częły napływać do ambasady R. P. kon- 
dołencje zarówno ze strony oficjalnych 
czynników francuskich, jak i korpusu 
dyplomatycznego i osób prywatnych. 
Pierwszy przybył szef protokołu dyplo- 
matycznego De Fouquierre, który zło- 
żył na ręce ambasadora kondolencje w 
imieniu rządu Republiki Francuskiei. 
W imieniu prezydenta Republiki Lebru- 
na kondolencie złożył szef gabinetu 
wojskowego gen. Braconnier. Następ- 
nie przybył przedstawiciel premjera 


Fłandina, przedstawiciele korpusu dy- 
plomatycznego, przyczem poselstwo 
estońskie przybyło w pełnym składzie. 
Dałej nowomianowany ambasador fran- 
cuski w Warszawie de Noel, dyrektor 
dep. ogólnego francuskiego  minister- 
stwa Spraw zagranicznych. Paul Barge- 
ten i wiele innych wybitnych osobisto- 
ści. W imieni armji francuskiej wyra- 
zy współczucia złożył szef sztabu ge- 
neralnego gen. Gamelin, oraz szereg 
generałów i wyższych oficerów. Rów- 
nież na ręce attache wojskowego przy 
ambasadzie płk. Błeszyńskiego złożyli 
kondolencje przedstawiciele państw ob- 
cych, akredytowanych w Paryżu. 


BERLIN, 13. 5. (PAT). Urzędowo 
komunikują: W związku ze zgonem 
Marszałka Józefa Piłsudskiego na gma- 
chu kancelarji prezydjalnej Reichstagu 
oraz na budynkach wszystkich mini- 
sterstw Rzeszy wywieszone zostaną 
dziś w dniu pogrzebu flagi opuszczone 
do połowy masztu. 

BERLIN. 13. V. (PAT). N. gmachu 
ambasady i konsulatu R. P. = Berlinie 
wywieszone zostały flagi państwowe 
spuszczone do połowy masztu. Ambasa- 


PRENUMERATA 
z dostawą do domu (roznosicielem e 
poesta) miesięcznie . . . 

bez dostawy tj. przy edbiorze w a. 
toraeh wvdawn miesiecznie. 3'50 el. 


Nr. 132 ABC 


dor Lipski wraz z personelem ambasady, 
oraz konsul generalny z urzędnikami 
konsułatu nałożyli żałobę. Również na 
gmachach wszystkich konsulatów R. P. 
na terenie całych Niemiec powiewają pol- 
skie flagi żałobne. W ambasadzie i kon- 
sulatach polskich wyłożone zostały księgi 
kondolencyjne. 

Urzędowo komunikują: M” imieniu 
wodza i kanclerza Rzeszy szef kancelarji 
prezydjalnej sekretarz etanu L.. Meisner 
złożył dziś przedpołudniem ambasadoro- 
wi R. P. w Berlinie Lipskiemu wizytę, ce- 
lem wyrażenia głębokiego współczucia 
wodza i kanclerza Rzeszy z powodu cięż- 
kiej straty, jaką dotknięta została Polska 
a zgon Marszałka Piłsudskiego. 

ównież w imieniu premj. Góringa se- 
kretarza stanu, Meisner złożył kondolen- 
cję ambasadorowi Lipskiemu, Rówrocze- 
śnie prem. Góring przesłał wyrazy współ- 
czucia p. Prezydentowi Rzplitej, min. 
Beckowi, oraz p. Aleksandrze Piłsudskiej. 

BUDAPESZT. 13. V. (PAT). Minister 
spraw zagranicznych Węgier, Kanya 
przybyt dziś rano do poselstwa polskie- 
go, gdzie złożył posłowi R. P. Łepkow- 
skiemu kondolencje w imieniu rządu wę- 
gierskiego i władz z powodu zgonu Mar- 
szałka Piłsudskiego. Minister Kanya pod- 
kreśli, że cały naród węgierski z głębo- 
kiem wzruszeniem bierze i:dział w żałobie 
jaka okryła Polskę, 

WIEDEŃ. 13. V. (PAT). W gmaćhit”” 
poselstwa R. P., gdzie wyłożone zostały 
księgi kondolencyjne zjawiają się bez 
przerwy przedstawiciele kolonii polskiej. 
społeczeństwa austriackiego, i i dyplomacji. 


Od świtu Kraków przybrał charak- 
ter miasta okrytego głęboką żałobą. Ze 
wszystkich budynków powiewaja flagi 
żałobne. O godz. 9-tej rano w całej dj=- 
cezji krakowskiej na zarządzenie ks. 
metropolity Sapiehy uderzono w dzwu- 
ny kościelne. Z wieży wawelskiej za- 
brzmiał dzwon Zygmunt. O godz. 11-ej 
syreny wszystkich lokomotyw i fabryk 
cdezwały się 5-minutowym przeciągłym 
gwizdem, niosąc echo” powszechnej ża- 
łoby. 

Wielu mieszkańców Krakowa uka- 
zało się na ulicach z przepaskami ża- 
łobnemi. W godzinach wieczornych od- 
było się żałobne posiedzenie Rady Miej- 
skiej. Przed domem im. Piłsudskiego 
w historycznych Oleandrach odbyła się 
olbrzymia manifestacja ludności z u- 
działem przedstawicieli władz. (PAT). 
e M EA 


Prace nad ustawą o spłacie 

zaległości ubezpieczeń 

WARSZAWA, 13. 5. (Tel. wł. G.Y. 
W Ministerstwie Opieki Społecznej do- 
biegają końca prace nad rozporządze- 
niem wykonawczem do ustawy z dnia 
15 marca 1934 r. o ułatwieniu spłaty 
zaległych składek i opłat na rzecz insty- 
tucyj ubezpieczeń społecznych. 

Należy przypomnieć, że Minister 
Opieki Społecznej został uchwałą sei- 
mową z 26 marca upoważniony do od- 
raczania, rozkładania na raty i uma- 
rzania w części lub w całości w poro- 
zumieniu z Ministrem Skarbu zaległych 
składek i opłat, oraz odsetek kar i 
grzywien na rzecz instytucvi ubezpie- 
czeń społecznych. 


SYRENA NA WIEŻY. KOŚCIELNEJ. 
Dnia 14 bm. odbędą się wielkie ma- 
newry lotnicze nad Paryżem. W związ- 
ku z tem rozmieszczono liczne syreny 
alarmowe na wyniosłych budynkach i 
wieżach kościelnych. Na ilustracji wi- 
dzimy taką syrenę na szczycie wieży 
katedry St. Germain - I'Auxerrois. 
ZES m E 


Wynik głosowania balotażowego 


„PARYŻ 13. 5. (PAT) W wyniku 
wczorajszych wyborów  balotażowych, 
ostateczny skład rady miejskiej miasta 
Paryża przestawia się następująco: 
niezależni 4 mandaty, republikanie 24, 
republikanie iewicy. 24, radykali nieza- 
leżni 4, radykali socjalni 4, republika- 
nie socjaliści i socjaliści niezależni 7' 
neosocjaliści 3. socjaliści zjednoczeni 
6, komuniści 14, w czem 6 należących 
do partji jedności robotniczej. 

Większość rady zachowuje to samo 
oblicze polityczne. 

Minister Herriot wybrany został w 
Lyonie. 

PARYŻ, 13. 5. (PAT). Ministerstwo 
Spraw Wewnętrznych ogłosiło dane pro- 
wizoryczne dotyczące wyniku głosowania 
balotażowego w 818 gminach, których lu- 
dność przewyższa 5.000 osób. Socjaliści 
S. F. L O. zdobyli większość w 2.168 gmi- 
nach, komuniści w 90. Socjaliści Francji 
rozporządzają większością w 15 gminach. 
Republikanie socjalni w 32. radykali so. 
cjalni w 221. Radykali niezależni w 47. 
Republikanie lewicowi w 145, unja rady- 
kalno-demokratyczna ma większość w 99 
gminach. 


Zaburzenia w Dublinie 


DUBLIN 13. 5. (PAT) W Belfaście 
miały miejsce poważniejsze zaburzenia w 
związku z zajściami ra tle obchodu ju- 
bileuszu królewskiego. Jak śledztwo zdo- 
łało ustalić, hasłem stała się okoliczność, 
że grupa młodzieży w kilku wypadkach 
zerwała odznaki jubileuszowe, oraz ścią- 
gnęła sztandar królewski. Dwie bomby 
wybuchły w dzielnicy katolickiej miasta. 
Kilka strzałów zostało oddanych w kie- 
runku policji, a sałwa kamieni została 
wymieniona pomiędzy demonstrantami. 
Szyby w kilku sklepach, tramwajach i au. 
łobusach potłuczone. Powracające z pra- 
sy robotnice katoliczki zostały napadnięte 
przez tłum, który również obrzucił kamie- 
niami jedną szkołę katolicką. Miasto po- 
zastaje pod wzmocnioną ochroną policji. 


Rozruchy robotnicze w kopalni 
złota 


BIAŁOGRÓD, 13. 5. (PAT). Trwający 
od dłuższego czasu ostry zatarg między 
robotnikami kopalni złota Bor (południo- 
wa Serbja), a dyrekcją, składającą się 
z kapitalistów angielskich, przybrał bar- 
dzo ostre formy. Grupa wzburzonych ro- 
botników zdemołowała biura dyrekcji i 
zajęła teren kopalni. Robotnicy wyruszyli 
przeciwko urzędnikom zajętym w kopalni 
i zdemolowali urządzenia biur. Wywiąza- 
ła się walka między robotnikami, a spro- 
wadzona policją i wojskiem, Po. obu stro- 
nach jest wielu rannych. Obecnie władze 
zajęły się likwidacją tej sprawy. 

—— 


— Niemcy zamierzają przerobić na 
filn. dźwiękowy operę Wagnera „Łatają- 
cy Helender", przyczem zdjęcia byłyby 
robione w Amsterdamie. 
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ceny najniższe — poleca 


TADEUSZ 


„KURTFPFR" z dnia 14 maia 1935 r, 


UBRANIOWE MATERIAŁY 
CWETLER 


pierwszorzędne 


gatunki bielskie 


Lwów, pl. Marjacki 8 
(Gmach Sprachera) 
tel. 238-43 1865/93 


Z pobytu min. Lavala w Moskwie 


MOSKWA, 13.5. (PAT). O godz. 11.45 | 
przybył do Moskwy francuski minister 
spraw zagranicznych Laval z towarzyszą- 
cymi mu osobami. 

, MOSKWA. 13. V. (PAT). Prasa so- 
wiecka stara się w miarę możności po- 
mniejszyć znaczenie warszawskiej wizy- 
ty min. Lavala. Dzienniki zamieszczają 
przemówienia obu ministrów i komunikat 
Havasa o rezultatach rozmów warszaw- 
Tę: zaopatrując je tendencjami tytu- 
amt. 


Minister Laval zamieszkał jako gość 
rządu sowieckiego w pałacu reprezenta- 
cyjnym Komisarjatu spraw zagranicznych. 
Po śniadaniu w ambasadzie francuskiej 
rozpoczęła się o godz. 15-tej konferencja 
min, Lavala z kom. Litwinowem. Następnie 
przewidziane jest zwiedzenie niiasta, ko- 
lei podziemnej, oraz obiad i raut u komi- 
sarza Litwinowa. Naczelny redaktor 
„lzwiesti*, Bucharin wydaje dziś $niada- 
nie na cześć dziennikarzy francuskich. 
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Szczęśliwe losy |-ej klasy są już u nas do nabycia. 
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WENECJI. — Przybycie delegatów Austrji i Węgier 


na dworzec w Wenecji. Z lewej Berger -Waldenegg, austr. min. spr. zagr, w 
środku włoski podsekretarz stanu Suv ich, z prawej węgiersxi min. spr. zagr. 
Kanya. 


Prasa w 


Pisma moskiewskie z 5-go maja 
poświęcają artykuły wstępne i szereg 
feljetonów, notatek, wzmianek Driu 
Prasy. 


„Prawda“ w wywodach swych mó- 


wi: e 

— Formuła, ustalona 12 lat temu 
— „prasa jest najbardziej ostrą i naj- 
bardziej silną bronią naszej partji", 
zachowuje nadal swe znaczenie. Jednak 
warunki obecne stawiają przed prasą 
inne wymagania, których dotychczas 
ona nie pokonała. Istnieje biurokra- 
tyczna martwość języka, brak zapału, 


powiedzialni są za to pracownicy re- 
dakcyjni. Niemniej jednak trzeba przy- 
znać ważność przyczyn objektywnych: 
maszyny większości drukarń są znisz- 
czone, brakuje czcionek, jakość farby 
drukarskiej psuje każdy numer. Nie- 
dość temperamentu bolszewickiego wy- 
kazują nietylko pracownicy redakcyjni, 
lecz i przedstawiciele działu admini- 
stracyjno - gospodarczego. 
Znany feljetonista sowiecki 
w tejże „Prawdzie“ mówi: 
— Błędny jest rozpowszechniony 
zagranicą pogląd o niebywałym roz- 


Ryklia 


oraz szereg defektów technicznych. Od- | kwicie „prasy codziennej w ZSRR. 


WIOSENNY i LETNI 


PŁASZCZE = KOSTJUMY ~- SUKNIE 


Najnowsze modele u Wiednia | Paryża. 


Najmodniejsze matorjały == wykwintae 


wykensnie poleca 
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Wszystkie dzienniki prowincjonalne na 
początku roku ubiegają się o subsydja, 
które jednak bardzo rzadko udaje im 
się otrzymać od lokalnych organizacyj 
partyjnych i sowieckich. W wypadku, 
gdy takie subsydjum jest przyznane, 
władze zmniejszają je w ciągu roku. 
W redakcii prowincjonalnej bywa tak, 
że nie można znależć ani jednej nada- 
jącej się do użytku stalówki, atrameni 
jest rozcieńczony wodą, współpracow- 
nicy siedzą w paltach, czapkach i ka- 
loszach, bądź z powodu zimna, bądź 
też z obawy przed kradzieżą W ciągu 
trzech łat w maszynie do pisania bra- 
kuje litery Z, która jest zastępowana 
zazwyczaj przez literę M. Wszyscy są 
przyzwyczajeni do tego stanu, nie po- 
prawiają maszvnopisów, które idą tak 
do druku. A taki stan rzeczy jest nor- 
mą dla większości dzienników prowin- 
cjonalnych. 

W „lzwiestjach* Karol Radek pl- 
sze o sytuacji prasy w Niemczech, a 
Bucharin zestawia prasę sowiecką z 
prasą kapitalistyczną: 

— Nie ulega wątpliwości, że mamv 
najlepszą (!) w świecie prasę z punk- 
tu widzenia jej ideowej podstawy i jej 
dążenia do celu... Ale prasa nasza jest 
jeszcze bardzo bladym odblaskiem bu- 
cCownictwa socjalistycznego, nie zdoła- 
ła ona jeszcze stać się zwierciadłem 
naszego kraju, nie umiała jeszcze zna- 
leźć tego języka, którego wymaga na- 
sza epoka. W redakcjach sowieckich 
pracują młodzieńcy, którzy nie biorą 
bezpośredniego udziału w samem bu- 
downictwie socjalistycznem. 

Organ komisarjatu komunikacji „Gu 
dok“ daje szereg ilustracyj codzienne- 
go stosunku przeciętnego pracownika i 
robotnika sowieckiego do prasy. W 
korespondencji z zakładu Perowskiego 
autor stwierdza, iż 2/3 robotników 
czyła jakikolwiek dziennik. Organizacja 
zebrań, na których muszą być czytane 
głośno dzienniki, nie miała dodatnich 
wyników, gdyż robotnicy nie chcą na 
te zebrania uczęszczać. W korespor= 
dencji z Leningradu donoszą, iż orga- 
nizacja partyjna zakładów wagono- 
wych musiała prowadzić uporczywą 
walkę o masowe czytanie dzienników. 
Na charkowskim  wężle kolejowym 
dziennik prenumeruje szósta część pra- 
cowników, a prenumeratorzy nie otrzy- 
mują często prenumerowanych dzien- 
ników. 

Na zebraniu 5 maja br. Dnia Pra- 
sy wygłosił przemówienie jeden z 
głównych członków zarządu Związku 
Pisarzy Sowieckich, Steckij. Rozwój 


prasy sowieckiej widzi on w tem, że w 
br. wzrośnie nakład dzieł Marksa, En- 
gelsa, Lenina i Stalina. Dzieła Stalina 
już w r. ub. zajmowały pierwsze miej- 
sce: 73 miljonów 320 tys egzemplarzy 
(Lenina — 4 miij.). 
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Nie można pod świeżem wrażeniem 
tego zgonu pisać ani histotycznej oce- 
ny, ani banalnego nekrologu Marszał- 
ka Piłsudskiego. Na pierwszą jest 
jeszcze zawcześnie, drugi nie byłby 
godnym stanowiska, jakie Zmarły zaj- 
mował w życiu naszego narodu. Było 
to imię wielkie i głośne, które poruszało 
historję naszych czasów i budziło 
wśród współczesnych ogrom uwielbie- 
nia, ale i wiele niechęci. Naturalny to 
zresztą los każdego człowieka niezwy- 
kłego, zwłaszcza zaś wybitnego dzia- 
łacza politycznego. 

Szczególnie trudno jest pisać o 
Piłsudskim nam, którzy należymy do 
przeciwników systemu politycznego, 
związanego z Jego osobą. Musimy bo- 
wiem odróżnić w działalności Zmar- 
łego to, co uważamy za wyraz czy- 
stego, ponadpolitycznego patrjotyzmu, 
od tych jego aktów, w których Mar- 
szałek występował jako człowiek okre- 
ślonego politycznego kierunku. 


Patrjotyczny, moment wniósł Pił- 
sudski do swego działania już w okre- 
sie spiskowo = rewolucyjnym. Napisał 
kiedyś, że nie mógł nigdy skończyć 
lektury „Kapitału“ Marksa. Zerwał ze 
światopoglądem międzynarodowym, na 
marksiźmie opartym także formalnie, 
'worząc w roku 1905 frakcję rewolu- 
*yjną PPS e charakterze niepodległo- 
ściowym. Można;było się nie godzić 
z przedłużaniem wówczas przez PPS 
akcji rewolucyjnej w. Królestwie, jako 
bozbawionej widoków powodzenia i 
Narażającej Kraj niepotrzebnie na repre- 
Sje. Jednak nawet przeciwnicy nie odma 
Wiali Piłsudskiemu z tego okresu cha- 
takteru działania narodowego. Przy- 
wódcy konkurencyjnej PPS lewicy i 
Soc. Dem. Król. Pol. i Litwy byli in- 
ternacjonalistami i imarksistami. Losy 
Królestwa łączyli z losami rewolucji 
rosyjskiej. Piłsudski usiłował stworzyć 
wraz z Jodką Narkiewiczem, Wojcie- 
chowskim, Limanowskim i innymi pol- 
ski socjalizm. 

Wychowanie pod ciśnieniem tępego, 
brutalnego prześladowania polskości 
čorjentowało młodość Piłsudskiego w 
kierunku skrajnie antyrosyjskim. Cały 
čresztą socjalizm nie doceniał wówczas 
rozy niebezpieczeństwa niemieckiego. 
Po rewolucji z r. 1905 rozpoczęła się 
więc w zaborze austrjackim akcja 
tworzenia związków strzeleckich, jako 
kadr wojskowych do ewentualnej wal- 
ki z Rosją. Obóz narodowy zajął w 
czasie wielkiej wojny stanowisko 
Przeciwniemieckie, wyłonione zaś z or- 
Sanizacji strzeleckich Legjony zwró- 
CHy się przeciw Rosji. Od tego to cza- 
Su datuje się w społeczeństwie ów głę- 
boki rozłam orjentacyjny, który tak 
później utrudnił normalne życie konsty- 
tucyjne naszego państwa. Cnoty bojo- 
we legjonistów i ich wodza, cnoty nie- 
wątpliwe, godne naszych tradycyj ry- 
terskich, stworzyły koło ich postaci 
legendę, którą wielka część narodu 
armionego od dziesiątek lat kul- 
tem powstań i kochającego zawsze 
chwałę wojenną, uznała później za le- 
Bifymację do kierowania losami na- 
rodu. Podnieść należy, że w miarę roz- 
Woju wojny Piłsudski coraz bardziej 
oGdałał się od swego stanowiska z r. 
1914, wpłynęła na to zapewne i rewo- 
Ucja rosyjska, i w r. 1918 został przez 
Niemców internowany w Magdeburgu. 

Wielka role hisiuryczną, i to przez 


Przed otwart 


nikogo nie zaprzeczaną, odegrał zmar- 
ły Marszałek w r. 1918, kiedy przy- 
bywszy z Magdeburga zastał kraj po 
okupacji pozbawiony rządu i armji, o- 
gołocony z posiadających autorytet 
kierowników politycznych,  zalewany 


przez nadpływające z Rosji zbolszewi- | — Artura Śliwińskiego. 


czałe elementy. Piłsudski zrozumiał po 
krótkim eksperymencie z  Moraczew- 
skim potrzebę utworzenia rządu koali- 
cji narodowej, porozumiał się z Pade- 
rewskim i Komitetem Narodowym w 
Paryżu, zwołał Sejm, zaczął organizo- 
wać armję. Ta praca nad fundamenta- 
mi państwa, dokonywana w atmosfe- 
rze zgody ogólnej należeć będzie do 
najpiękniejszych kart jego życia. Pił- 
sudski został wówczas jednomyślnie 
potwierdzony przez Sejm w godności 
Naczelnika Państwa, którą przyjął w 
listopadzie r. 1918 po powrocie z Ma- 
gdeburga. 

Przyszła potem w r. 1920 wyprawa 
kijowska, powstał nowy rozłam w na- 
rodzie na tle dążeń federalistycznych. 
Ale znowu wobec najazdu bolszewic- 
kiego dokonało się-wspaniałe zjedno- 
czenie sił politycznych narodu, którego 
militarnem następstwem była wieko- 
pomna bitwa pod Warszawą. Zwy- 
cięstwo to, w którem i jako Naczelny 
Wódz i jako dowódzca grupy uderzer 
niowej z nad Wieprza, Piłsudski ode- 
grał rolę bardzo wybitną (co nie 
zmniejsza zasług innych . generałów), 
pozostanie w dziejach naszych zwią 
zane na zawsze z jego imieniem. Był 
to == zdaje się — sukces jemu same- 
mu najdroższy, napisał bowiem w je- 
go obronie. specjalną książkę („Rok 
1920') i często w swych enuncjacjach 
wracał polemicznie do tej bitwy i do 
kontrowersji, jakie ona w prasie i w 
literaturze wojskowej wywołała. ~ 

Piłsudski pozostał na stanowisku 
Naczelnika Państwa do grudnia 1922. 
W ciągu lata tego roku miał zatarg z 
ówczesną umiarkowaną większością 


„KURIPR”" z dnia 13 maja 1935 


a trumną 


Sejmu, która po dymisji rządu Pon! - 
owskiego domagała się nominacji ga- 
binetu o podobnym charakterze poli- 
tycznym z Korfantym jako premierem, 
podczas gdy Naczelnik Państwa u- 
tworzył rząd — krótkotrwały zresztą 
Konflikt po- 
głębił się po zamordowaniu prez. Na- 
rutowicza w grudniu r. 1922 i przy- 
brał formy ostre w maju r. 1923, gdy 
rządy objęła większość prawicowo- 
centrowa z Witosem na czele. Piłsud- 
ski wystąpił wówczas z czynnej służby 
wojskowej (był szefem sztabu gene- 
ralnego) i przeniósł się do Sulejówka, 
skąd przysyłał do prasy swe słynne 
wywiady, nastrojone na ton wybitnie 
krytyczny wobec kolejnych rządów, aż 
do r. 1926. 

Ze Sulejówka wyjechał Piłsudski 
dopiero wieczorem 12 maja 1926, by 
dnia następnego dokonać zamachu sta- 
nu. 

Ograniczamy się do przypomnień 
z okresu przedmajowego, gdyż nowy, 
od 9 lat trwający okres działalności 
Zmarłego Marszałka mało nasuwa u- 
wag, które moglibyśmy dzisiaj, wobec 
odkrytej trumny, wypowiedzieć. Nie 
znaczy to byśmy w tym drugim okre- 
się nie widzieli rzeczy dobrych i czy- 
nów pożytecznych, ale jest ta historja 
tak związana z dzisiejszemi walkami, 
i namiętnościami, że ludziom biorącym 
w nich udział trudno jest zdobyć się 
na objektywizm, a pochwalną, zdawko- 
wą frazeołogją nie chcemy żegnać 
człowieka tej miary, co Józef Piłsudski 

Wolimy myśleć w tej chwili o cza- 
sach, kiedy Zmarły Marszałek symbo- 
lizował młodzieńczy rozmach naszego 
Państwa i kiedy miedzy Polakami było 
więcej miłości wzajemnej, Wolimy 


wspominać jego łata walk i zmagań, 


które nadąły mu w wyobraźni współ- 
czesnych wymiary niema! legendarne. 
Tam zresztą leżały źródła popularności 
i siły Józefa Piłsudskiego. (ax) 


Prolegomena do charakterystyki 


Moment, bliski dacie zgonu czło- 
wieka, który odegrał wielką rolę w 
dziejach, nie jest absolutnie odpowied- 
ni do kreślenia jego charakterystyki, a 
tem mniej do oceniania tej roli. 

Dlatego w poniższych uwagach 0 
rysach duchowych śp. marsz. Piłsud- 
skiego ograniczę się do tego, co mojem 
zdaniem jest bezsporne i z żadnej stro- 
ny nie może natrafić na powątpiewa- 
nie. Nie mieści się w takim sposobie 
postępowania przeciwstawienie się róże 
nym innym sądom i _ spostrzeżeniom. 
ldzie tylko o odroczenie dyskusji nad 
niemi. 

Zasadniczym rysem charakteru 
marsz. Piłsudskiego była żelazna .wo- 
la, nie uznająca przeszkód i nie cofa- 
jąca się przed żadnem działaniem, 
które uznał za wskazane i wiodące do 


raz obranego celu. Nie uznawał on pe-. 


wników i zagadnienia, dla przeciętne- 
go człowieka oddawna  rozstrzygnię- 
te, rozstrzygał na nowo własną inte- 
ligencją. Nigdy nie cofnął się przed 
wzięciem na siebie  odpowiedzialności. 
Odwaga, jaką pod tym względem wy- 
kazał, musi olśnić największego prze- 
ciwnika. | 
Wcześniejsze pisma marsz. Piłsud- 
skiego wykazują gorące oddanie się 
idei i płomienną nienawiść wszelkiego 
ucisku. Niewątpliwie czu się w tym 
okresie życia, choć ścigany i niepewny 
jutra, lepiej, niż w dniach swej potęgi. 
Miał nadzwyczajną zdolność pozy- 
skiwania ludzi i twerzenia koło siebie 
gruby bezwzględnie oddanych pomoc- 


ników. Można tu mówić o magicznym 
wpływie. Serdeczny nieraz dla tych lu- 
dzi, czuł się jednak od nich zawsze o 
całe niebo wyższym, a poczucie to 
przybierało nawet w pewnych wypad- 
kach formy drastyczne. 

Jego niezwykłe zdolności polityczne 
nie ulegają wątpliwości. Posunięcia 
swoje opierał na gruntownej znajomo- 
ści stosunków i natury ludzkiej, którą 
jednak oceniał może zbyt krytycznie. 
Używał po mistrzowsku momentu nie- 
spodzianki. Wierzył w przysłowie, że 
nigdy tej samej rzeczy się nie po- 
wtarza. 

Jak nikt inny, zrozumiał przed woj- 
ną światową konieczność tworzenia dla 
przyszłej Polski wojska. 1! do końca 
życia armja pozostała jego najwięk- 
szem ukochaniem. 

Oto garść spostrzeżeń, które za- 
pewne wejdą do charakterystyki marsz. 
Piłsudskiego. Resztę już poszczególni 
historycy będą kreślili w imię swoich 
koncepcyj i swoich poglądów. Ale w 
Każdym razie będą mieli po swojej 
stronie wielki czynnik, który tylko czas 
przynieść może, — perspektywę hi- 
storyczną, W.T. 


NIEMIRÓW-ZDRÓJ 


woj. LWOWSKIE. Prospekt, cennilć 
t dod. komunikacyjny wysyła się na 
żądanie bezpłatnie. 821 


Í E 00001 0 5E 


| 


Str. 3 


Głosy prasy 


po skonie Marsz. Piłsudskiego 


Doniosłemu temu zdarzeniu, jakiem 
jest śmierć Marszałka Piłsudski:go pra- 
wie cała prasa poświęciła natychmiast 
artykuły specjalne. „Gazeta Polska* m. i. 
pisze: 

„Stało się. Ciężar olbrzymi, jaki dźwigał na 
sobie Józef Piłsudski, zsuwa się na naród. — 
Dźwigał on na sobie odpowiedzialność za siebie 
i za wszyatkich, za triumf i klęskę, za los poe 
koleń, które nadejdą, za przyszłość Polski. Ten 
krzyż, dobrowolnie dźwigany na ramionach przez 
Marszałka Piłsudskiego samego za wszystkich 
Polaków, tylko na miljonach gotowych do wspar- 
cia go rąk wzniesiony być może“. 


„Polska Zbrojna“ organ sfer wajsko- 
wych w ten sposób kończy poświęcone 
Zmarłemi słowa: 

„W dniu tej wielkiej żałoby, która kirem 
spowiła nasze sztandary, z sercem przepełnio- 
nem bólem, ślubujemy przed tą trumną z naj* 
droższemi zwłokami stać pod Jego duchowym 
przewodem na straży tych ideałów, którym całe 
życie swe poświęcił i które nam i przyszłym po- 
kołeniom w spuściżnie przekazał". 


„Kurjer Warszawski”, tak scharakte- 
ryzował życie i czyny Marszałka Piłsud- 
skiego: 

„Jest to tak wiele, że okres ten musi być po 
czytany za epokowy w naszych dziejach, a mąż, 
który ucieleśnił wszystkie ideały, nada epoce 
tej imię. W obliczu śmierci wraz z całym ns- 
rodem skłaniamy głowę przed trumną wielkiego 
Polaka i Naczelnego Wodza w zwycięskiej wal- 
ce o niepodległość”. 


„Kurjer Polski“, organ sfer zacho- 
wawczych, w tych słowach wyraża uczu= 
cia ogólne: 

„Dzisiaj jeszcze trudno ogarnąć bezmiar nie- 
szczęścia. Brzemię nieszczęścia jest tak wiel- 
kie i tak okrutne, że nieme tylko widmo strasze 
nej rozpaczy maluje się na wszystkich twa- 
rzach. Rozstał się z życiem ten, który z tego 
życia nigdy nie brał nic dla siebie, a wszystke 
dał ojczyżnie i narodowi". 


Do głosów prasy polskiej dołącza się 
też prasa żydowska. „Nasz Przegląd" 
tak kończy swój artykuł: 

„Gdy historja i legenda szukać będą odpo- 
rdedniego porównania, by zobrazować wielkość 
Zmarłego, nie będzie dlań odpowiedniejszej nazwy 
niż „Rycerz Niezłomny*. Cała Polska pogrążo- 
na jest w głębokiej żałobie u trumny męża, któ. 
ry zasłużył na najzaszczytniejszą nazwę, jaką 
naród może nadać swemu bohaterowi: Ojca Oj- 
ezyzny“. 


. Również popularna warszawska prasa 
bulwarowa poświęciła swoje  szpalty 
wielkiemu zdarzeniu. „Express Poranny“ 
pisze w wielkim artykule: 

„Dzisiaj, gdy odnowiciel Polski rat:ończył 
swą ciężką wędrówkę, złączmy się wszyscy ślu- 
bowaniem, że kroczyć będziemy śladami tych 
idei, które zlecił nam Marszałek Piłsudski". 


Z lwowskiej prasy na uwagę zaslug- 
ją głosy „Chwili“ i Wieku Nowego", We 
wstępnym artykule „Chwili“ czytamy: 


„Ogromu straty, jaką przez zgon Marszalka 
Piłsudskiego Polska i cała jej ludność poniosła 
nie da się zupełnie przewidzieć. Jak piorunem 
rażona stoi cała ludność od najbliższych Jegan 
towarzyszy po ostatniego, najskromniejszepo 
obywatela, którzy w sercu I mózgu Wielkiego 
samotnika widziełi najsilniejszą rękojmię swej 
wolności, prawa | spokoju”. 


A przechodząc specjalnie do spraw 
żydowskich, tak „Chwila“ kończy: 
„Ludność żydowska Polski, która wielokrotnie 
w rozstrzygnięciach Jego i w ideologji Marszał- 
ka Piłsudskiego odczuwała dostojne poczucie 
sprawiedliwości, bezstronności i uznania dla 
prawdziwej zasługi i obowłązkowości obywatel- 
skiej staje w najgłębszym bolu u stóp Jego 
trumny w skupionej żałobie i w hołdzie dla nai- 
szlachetniejszej postaci zmarłego bohatera, Mar 
szałka Józefa Piłsudskiego”. 


W słowach pełnych oddania napisał 
również w specjalnie wydanym n-rze 


„Wiek Nowy“: 


Śtr,? 


KIRJER" z dnia 12 maia 1935 


Nr. 132 


„On, który uczył Polaków umierać za Ojczy- brony, niechaj nam przewodzi z zaświatów, ! rzeniem tak dużej miary, że z pewnością 


ene, wskrzesił w Polsce miecz Batorego i pło- piech będzie natchnieniem 1aszych czynów”, 
mienny patrjotyzm Kościuszki, On, który stał 


wię chorągwią naszej pracy I tarczą naszej o« ` 


Lwów pod wrażeniem skonu Ś. p. Marsz. Pilsudskieyo 


„ (—) Wieść o skonie Marsz. Piłsud- 
skiego wywarła we Lwowie łatwo zrozu- 
miałe wrażenie, tem większe, gdy zważy 
się, że zjawiła się nagle i niespodziewa- 
nie. Wiadomości bowiem o chorobie Ś. p. 
Zmarłego nie dochodziły do naszego 
miasta. 

Pod wrażeniem żałobnej wieści mia- 
sto już od wczesnego ranka zmieniła 
swój wyglad. Przedewszystkiem na gma- 
chach państwowych, samorządowych, a 
także w siedzibach instytucyj prywat- 
nych, oraz organizacyj pojawiły się ozna- 
ki żałoby: 

flagi, ściągnięte do połowy masztu, 

łu szczytu drzewca pokryte kirem, 

W szeregu gmachów wywieszono ża- 
łobne flagi dopiero po godzinie 8-mej ra- 
no, gdy sklepy bławatne zostały otwarte 
i można było nabyć w nich potrzebną 
materję czarną, z której najczęściej skła- 
dano kokardę, pomieszczoną u szczytu 
drzewca. Wczesnym rankiem cpuszczona 
do połowy masztu, flaga zawitszoną ZO- 
stała na ratuszowej wieży, w niedługim 
czasie ukazały się potem flagi na wszyst- 
kich wymienionych powyżej gmachach. 
Z niektórych kamienic zwisają flagi ża- 
łobne, w innych występują cne obok flag 
o barwach państwowych. W kilku miej- 
scach w oknach wystawiono portrety 
$. p. Zmarłego, kirem okolone. 

Ruch na mieście w ciągu dnia od go- 
dzin porannych był bardzo ożywiony. 
Ogólnym tematem rozmów był niespo- 
dziewany skon ś. p. Marszałka. | 

W, SZKOŁACH. 

LWÓW 13. 5. (PAT) Z powodu śmierci Mar- 
szałka Piłsudskiego odbyło się dnia 13 maja 
br. © godz. 12-ej żałobne posiedzenie Senatu 
Akademickiego Uniwersytetu Jana Kazimierza, 
na którem uchwalono: złożyć Kondolencje na 
ręce Pana Wojewody i przesłać pismo kondo- 
lencyjne Pani Marszałkowej Piłsudskiej, rrzą- 
dzić akademickie nabożeństwo żałobne w ':0- 
ściele parafjalnym św. Mikołaja, utworzyć 
fundusz na nagrodę za naukową pracę kon- 
kursową z uzięjów oręża polskiego, zamówić u 
wybitnego artysty portret Marszałka Piłsud- 
skiego dia Uniwersytetu. 

Ponadto w ciągu dnia odbyły się posiedze- 
nla żałobne poszczególnych Rad Wydziało- 
wych. 

© Ea, * + a 

(W:ciągu dnia nie nadeszły jeszcze in- 

strukcje z Ministerstwa W. R. i O. P. w 
Sprawie uczczenia pamięci $. p. Zmatłe- 
go, toteż nauka w szkołach odbywała się 
zupełnie normalnie. Pogłoski o zawiesze- 
niu zajęć szkolnych okazały się fałszy- 
wemi. Podobnie pozbawione były pod- 
stawy pogłoski o odroczeniu egzaminu 
piśmiennego dojrzałości, który miał roz- 
począć się w dniu wczorajszym. Otóż 
egzamin ten odbył się wczoraj i młodzież 
opracowała już pierwsze zadanie, 
, Na pierwszych lekcjach wychowawcy 
i wychowawczynie podali do wiadomości 
młodzieży wiadomość œ śmierci $. p. 
Marszałka, poczem młodzież milczeniem 
uczciła pamięć Zmarłego. Kuratorjum 
Okręgu Szkol. Łwowskiego wydało za- 
rządzenie, aby we wszystkich szkołach 
tak powszechnych, jek i średnich odczy” 
tano młodzieży orędzie P. Prezydenta do 
Narodu. ' W dniu jutrzejszym mają być 
wydane dalsze zarządzenia władz szkoł- 
nych. ` 


ZAŁOBA W. WOJSKU. 


Po myśli rozkazu min. gen. Kasprzyc- 
kiego oficerowie i podoficerowie stoją- 
cych załogą we Lwowie formacyj woj- 
skowych przywdziali żałobne opaski. 
Podobne zarządzenie wydał - Związek 
Okr. Legjonistów dla swych członków, 

Ą 3 


Jak nas informują, na jutro, t. j. wto- 
rek 14 b. m., naznaczone zostało żałobne 
posiedzenie lwowskiej Rady Miejskiej, 
które rozpocznie się o godzinie 13 w po- 
łudnie. 


O RR (ODRZE 
| IWONICZ-ZDRÓJ | 
| zł. 153.- ryczałt 3.tygodniowy 


żądajcie prospektów 

peoe = 

PRZY KAŻDEM CIĄGNIENIU WYGRANA. 

Już bardzo wiele pisaliśmy o kolekturze J. 
Wołanow i niejednokrotnie wspominaliśmy o 
wygranych, jakie padły w tei kolekturze. Ko- 
lektura ta wzbogaciła już setki tysięcy osób. 
W każdem ciagnieniu jest jakaś większa wyg 2- 
na. I tym razem w C2-ej Loterji padły w ko- 
lekturze J. Wolanow: jedna wygrana zł. 100.000 
— 2-ej klasie, zł. 50.000 — w 3-ciej klasie, a w 
obecnej 4-ej klasie już padły wielkie wygranc 
zł. 100.000, —— na Nr. 72859, zł. 50.000. — ..a 
Nr. 137936 i bardzo wiele mniejszych. Jednem 
slowem Wolanow obdarza swych graczy fortu- 
nami. (Ze 


Skon Marszałka Piłsudskiego jest zda- | 


Na godzinę 17.30 również na wtorek 
14. b. m. naznaczone zostało plenarne, 
żałobne posiedzenie lwowskiej Izby Prze- 
mysłowo - Handlowej. 

* nas 

LWÓW 13. 5. (PAT) Dziś o godz. 19-ej w 
sali posiedzeń Rady. Miejskiej odbędzie się ze- 
branie obywatelskie rrzedstawicieli władz, or- 
ganizacyj i stowarzyszeń celem omówłenia pro- 
gramu manifestacji żałobnej Lwowa z powodu 
zgonu Marszałka Piłsudskiego. Stowarzyszenia 
i organizacje uprasza się tą drogą o wizęcie 
udziała w tem zebraniu przez swych przedsta- 
wicielt. 

* 

Prezydjum Giełdy zbożowej I towarowej we 
Lwowie zarządziło na znak żałoby z powodu 
śmierci Marszałka Józefa Piłsudskiego zastano« 
wić zebrania giełdowe w dniu dzisiejszym, oraz 
w dniu pogrzebu. 

* 

Prezydjum Giełdy pieniężnej we Lwowie za- 
rządziło na znak żałoby z powodu śmierci ś. p. 
Marszałka Józzfa Piłsudskiego zastanowić ze- 
brania giełdowe w dniu dzisiejszym, oraz w dniu 
pogrzebu. 

* 


LWÓW, 13. 5. (PAT). Z powodu zgonu Pierw- 
szego Marszałka Polski Józefa Piłsudskiego p. 
wojewoda lwowski przyjmuje kondolencje na 
Hsty, które będą wyłożone w sekretariacie 
Urzędu wojewódzkiego we Lwowie w dniu dzi- 
siejszym od godz. 12-tej. Kondolencje składać 
można w dniu dzisiejszym i jutrzejszym w go- 
dzinach urzędowych. 

* 


Z powodu śmierci Pierwszego Marszałka 
Polski Józefa Piłaudsliego Teatry Miejskie 
nieczynne nż do odwołania. ] 

= W a l 

Prezes Małopolskiego Towarzystwa Zachęty 
do hodowli koni Władysław hr. Piniński, od- 
wołał vyścigi konne, wyznaczone na dzień 14-go 
b. m. wtorek i 16 b. m. czwartek. Narazie nie 
ustaleno, czy odwołane wyścigi będą -przesu- 
nięte na dalsze terminy, czy też nastąpi zmiana 
programów, mających się odbyć gonitw koni. 

* 


Na zarządzenie Starostwa Grodzkiego zosta- 
ły wstrzymane aż do odwołania wszelkie pu- 
bliczne koncerty, imprezy rozrywkowe, przed- 
stawienia i produkcje orkiestr w lokalach pus 
blicznych. Nadto zawieszone zostały przedsta- 
wienia we wszystkich lwowskich kinoteatrach. 


j opinia i prasa polska nie prędko zdarze- 
niem tem przestanie się zajmować. Í 


Towarzystwo Dante Alighieri zawiadamia, 
że z powodu ogłoszonej żałoby narodowej za- 
powiedziane na jutro 14 b. m. wyświetlanie 
filmu włoskiego na Uniwersytecie J. K. nie od- 
będzie się. Wo 

a * * 

Na wiadomość o zgonie Marszałka Piłsud- 
skiego Zarząd cechu mistrzów ślusarzy we Lwo= 
wie zwołał posiedzenie żałobne, które odbyło się 
dziś o godzinie 12-tej w południe, przy bardzo 
licznym udziale członków cechu. Posiedzenie 
zagaił starszy cechu Gustaw Pammer,. który 
skreśliwszy rolę i zasługi Marszałka Piłsud- 
skiego, na znak żałoby zamknął posiedzenie. 

Podobne posiedzenie odbyło się w cechu mi- 
strzów rzeźnickich we Lwowie, gdzie po prze- 
mówieniu starszego cechu Karola Strzeleckiego, 
posiedzenie zamknięto. (PAT). 

* 


Urzędnicy M. Z. E. we Lwowie wystosowali 
na ręce prez. Drojanowskiego nast. pismo: 

Wstrząśnięci do głębi żałobną wieścią o zgo- 
nie Wielkiego Budowniczego Odrodzonej i Nie- 
podległej Polski Pierwszego Jej Marszałka é. p. 
Józefa Piłsudskiego urzędnicy Miejskich Zakła- 
dów Elektrycznych we Lwowie, składają na rę- 
ce Pana Prezydenta Miasta — jako swego 
Zwierzchnika — słowa najgłębszego żalu z po- 
wodu niepowetowanej ctraty, jaką poniosła 
Rzeczpospolita, modląc się do Boga, by w tej 
ciężkiej dla Xarodu i Państwa chwili zespolił 
wszystkich obywateli dla jednego celu, dla któ 
rego żył, pracował i walczył Marszałek Piłaud- 
a. to jest dla potęgi i szczęścia Rzeczypospo» 
itej. 

tE” WEP = 

Kuratorjam Okręgu Szkolnego Lwowskiego 
komunikuje: 

Dyrekcje i Kierownictwa szkół wszystkich 
kategoryj, oraz Panowie Inspektorowie Szkolni 
w Okręgu winni zebrać całą młodzież szkolną i 
w sposób uroczysty odczytać orędzie Pana Pre- 
zydenta Rzeczypospolitej do Obywateli Rzeczy- 
pospolitej. 1 

Egzamina dojtzałości odbywają się w dal. 
szym ciągu. 

z A 
+ 

Zarząd Okręgu Lwowskiego Pol. Czerwonego 
Krzyża poleca Zarządom Oddziałów PKC. Okrę- 
ku Lwowskiego zarządzić zbiórki drużyn rato- 
wniczych PKC. odczytać orędzie Pana Prezyden= 
ta Rzplitej i zaopatrzyć  vumundurowanych 
członków drużyn w opaski żałobne na ramię. 


Cesarz Abisynji z karabinem na ramieniu! Nie jest to jednak jakaś demon- 
stracja militarna. lecz prastary zwyczaj. Mianowicie podczas uroczystych pro- 
cesyj władca Abisynji bierze w nich udział, niosąc na ramieniu karabin. 


ORYGINALNE ANGIELSKIE 


PŁASZCZE NIEPRZEMAKALNE 


POWSZECHNY SKŁAD ODZIEZY 


' Lwów, Pasaż Mikol- cha 2313 
do podłóg nadającą Aba 
PAST piękny połysk poleca LDWIR HOCZOWSNI RÓ 3 
majtaniej „BARWA“ Sp. z o. o, "=== tel. 206-69 


Przy astmie, chorobach serca, cierpie. 


niach piersiowych i płucnych, zołzach, 
rachityzmie, powiększeniu gruczołu tar- 
czykowego i wolach, naturatna woda 
gorzka Franciszka - Józefa stanowi isto- 
tny środek, regulujący funkcje przewodu 
pokarmowego. Zalec. przez lekarzy. 


KRONIKA KULTURALNA 
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WYSTAWĘ GRAFIKI "OLSKIEJ ot- 
warto w dniu 3 bm. v Madrycie. Obei- 
muje ona prace wybitnych grafików pol- 
skich. Na uroczystości otwarcia był 
prezydent Republiki oraz reprezentanci. 
sier FZABOWYCĄ, artystycznych i Bi 
skich. 

GŁOŚNY SPÓR O RĘKOPISY NOR- 
WIDA znajdzie się znowu przed sądem. 
Tym razem Miriam-Przesmycki, wydaw- 
za i komentator dzieł Norwida, skarży 
„Wiad Lit." © zniesławienie. jak wiado= 
mo, czasopismo to posądziło Miriama © 
nabycie prawa autorskiego dzieł Norwi- 
da na 100 rubli. i 

HENRYK MANN, przebywający — 
jak wiadomo — na emigracji, wydał no- 
A powieść pt. „Młodość króla Henryka 


WYSTAWĘ GOGOLA WE LWOWIE 
przygotowują „ukraińskie“ instytucje 
naukowo - liferackie. 

NAGRODY LITERACKO » NAUKO- 
WE. Ostatnio została przyznana nagroda 
im. J. Szareckiego za najlepszą książvę 
marynistyczną. Otrzymał ją Junosza 
Stępowski za utwór p. t. „Legenda o 
masztowej sośnie" (obszernie omówiony 
w naszym dodatku lit-nauk,). Ponadto 
za pracę krytyczno-lit. p. t. „Z teorji ! 
historji polskiego metra syllabisty:_:ego'* 
przyznano nagrodę im. Leona Gz'lsgo p. 
Fr. Siedieckiema — oraz nagrody z tej 
samej fundacji pp. J. Kulczyckiej za 
pracę: „Mochnacki i Brzozowski“ oraz 
p. L. Frydemu za rozprawę: „Problem 
noweli“. i | 
JUBILEUSZ STEFANA  JARACZA, 
jednego z najpopularniejszych i najlep" 
szych polskich artystów dramatycznych 
odbędzie się 20 bm. na scenie warszaw- 


skiego Teatru Wielkiego. Jest to jubi-._ 


ieusz 30-lecia pracy scenicznej. Uroczys< 
tość jubileuszowa, nad którą objął proa 
tektorat Minister Oświaty, będzie wido- 
wiskiem, złożonem: z jednego aktu 
„Zemsty“ Fredry, pierwszego aktu „Tu= 


ronia* Żeromskiego i aktu „Rodziny” | 


Słonimskiego. 


CZE" "REWANZ 
INOWROCŁAW ZDRÓJ DAJĘ ZDROWIE 
I WYPOCZYNEK. 


Wśród zdrojowisk krajowych. zajmuje Ino« 
wrocław osobne miejsce, Przypomina nam zaa 
chodnie miejscowości kuracyjne, posiada boè 
wiem wszystkie zalety letniska w połączeniu *% 
komfortem i wygodami do których przyzwycza” 
jony jest przybysz z miasta. 

Położony nad Notecią, leży Inowrocław mię" 
dzy dzielnicą wielkopolską a pomorskę i to za» 
równo turystycznie, historycznie i geograficza 
nie. W dawnych wiekach zaglądali do tego sta: 
rodawnego grodu Krzyżacy, tutaj usłyszeti prze” 
powiednię swego upadku od Królowej Jadwigi 
w kościele św. Mikołaja dobrze jeszcze dziś 
zachowanym. 

Okolicy Inowrocławia nie brak specyficz 
nego uroka, który tak dobrze oddali wielcy pi* 
sarze Kujaw Zachodnich, Jan Kasprowicz, i Sta* 
nisław Przybyszewski. To też powodzeniem cie* 


i geza sie wśród kuracjuszy wycieczki tradycyja 


ne do Kruszwicy nad jezioro Gopło, szlakiem 
Lechickim przez Strzelno, Mogilno i Trzeme* 
szno z ich starodawnemi kościołami, do Gniezna 
z jego katedrą, 


Klimat Inowrocławia podlega już w pewnym 
stopniu wpływom morza, jest równy, łagodny: 
W roku 1934, tak smutnie zapisanym z powo- 
du powodzi i deszczów w całym niemal kra- 
ju, panowała w Inowrocławiu przez całe lato 
najpiękniejsza pogoda, Tutejsza stacja metso* 
rologiczna wykazuje w tym roku w majn — 
8, 7, w czewcu — 10,5, w lipen — 7, w sierp 
niu — 8,4, a we wrześniu — 6,5 godzin pel- 
nego nasłonecznienia średnio dziennie. Zalety 
klimatu inowrocławskiego zaznaczyły się już 
w roku obecnym. Z początkiem maja przy przy- 
krych zimnach i zawiejach śnieżnych w całej 
Polsce, zanotowano w Inowrocławiu jeden tylko 
dotkliwy przymrozek nocny i zupełnie przej* 
ściowy opad Śnieżny z następującem silnem o* 
ciepleniem i nasłonecznieniem. 

Poza znanemi Środkami leczniczemi zdrojo* 
wiska: silną solanką, ługiem i borowiną coraz 
to większe powodzenie mają kuracje u nowegd 
źródła pitnego 0 charakterze słonogorżkim, 
dającem wodę o swoistym indywidualnym skła: 
dzie, zbliżonego poniekąd do znanego źródłe 
Kissingen Rakoczy, a równocześnie do wód 
Karlsbadu i Marienbadu, 

I jeszcze jedna osobliwość zdrojowiska Ino" 
wrocław: ilość kąpieli i zabiegów wydanych wó 
wszystkich zakładach i sanatorjach wyższa jest 
za ostatnie lata kryzysowe od ilości wydanej 
w latach 1928/30 '(x). 


C= WN 
Pierwszorzędna pracownia 
PYJAM, BONIOUREK, DRESSINGÓW 
dla Pań i Panów detalicznie po cenach 
hurtownych 75h 


Lwów, 


RUD-STAR Serbska 17, Il»: 
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„KURIFR* > dnia 14 maia 19% 


W robotiku fózkim obudziła się godność eames 


Oświadczenia przywódców narodowej Łodzi 


Narodowy tygodnik „Wielka Polska" 
zamieścił kilka wywiadów z przywódca- 
mi Obozu Narodowego w Łodzi. Mec Ko- 
walski mówił o wyniku wyborów, podno- 
Sząc, iż było to skutkiem nietylko zbioro- 
wego entuzjazmu, dzielnej postawy ro- 
botników łódzkich, ale także wytrwałej,? 
codziennie odrabianej pracy organiza- 
cyjnej. 

Jesteśmy jednolici, nie potrzebujemy 
marnować sił na walkę z niezadowolony- 
mi, czy zniekształcającymi ideoiogję naro 
dową. 

Kto się nie podporządkuje natych- 
miast est wykluczony; znajduje się 
poza Stronnictwem  Narodowem. 
Przez to opinja polskiej Łodzi nigdy 
nie była ł nie jest demoralizowana, 
widzi, co jest jednolitym Obozem Na- 

rodowym, a gdzie są odprySki. 

Potrafiliśmy wyrobić poszanowanie 
hierarchji organizacyjnej, zaufanie do 
kierownictwa, a z drugiej ctrony karność, 
podporządkowanie się. ładze Stronni- 
ctwa są pewne, że polecenia zostaną wy- 
konane z sumiennością i ofiarnie. Chociaż 
brak inteligencji, mamy kadry kierowni- 
ków - robotników, którzy zdali egzamin 
ze sprawności organizacyjnej, pracując w 
goracym okresie wyborczym, zastępując 
tych, co przebywali w więzieniu. 

W robotniku łódzkim obudziła się 
godność; iden narodowa jest dla nie- 
go droższa, niż chwilowy dobrobyt 
za pieniądze żyda, czuje on odmien- 
ność pochodzenia, odmienność krv/l 
żydowskiej, a jednocześnie budzi się 
w nim świadomość łączności nietylko 
z obecnem pokolenien polskiem, ale 
i z tymi, którzy w ciągu dziejów nas 
poprzedzali w walce o Wielką Pol- 

skę — z rycerstwem Chrobrego. 

Jesteśmy spokojni o dalszy postęp 
pracy narodowej na terenie Łodzi. W na- 
szych szeregach panuje duch ofiarności i 
wytrwałej, sumiennej pracy, niema miej- 
sca na ambicje osobiste” ` 

Kpt. Grzegorzak mówił o olbrzymim 
rozwoju ruchu narodowego w Łodzi: 

„Przed 1931 rokiem Stronnictwo Na- 
nadowe to grupa niewielu osób — 200 
członków zaledwie, zbierających się w 
jednym lokalu, najpierw przy ul. Żerom- 
skiego, później Głównej”. W ostatnich 
wyborach, jak wiadomo, ponad 100.000 
głosów polskich padło w Łodzi na listę 
Obozu Narodowego. 

Prezes Klubu Narodowego w łódzkiej 
Radzie Miejskiej a zarazem przes Akcji 
Katolickiej, prof. Podgórski oświadczył: 

„Czynniki wrogie Kościołowi Ka- 


m ORO aaa 
KRONIKA PRZEMYSKA 


WYBORY CZŁONKÓW RADY POWIATO- 
WEJ na terenie pow. przemyskiego przeprowa- 
dzono w dwunastn gminach zbiorowych, przy- 
czem w trzech gminach wybory były tajne, w 
dwu gminach jawne, a w siedmiu wogóle się nia 
odbyły wobec zgłoszenia tylko jednej listy kan- 
dydatów. Nie przeprowadzono dotąd jedynie wy- 
borów w gminie zbiorowej Orzechówce wobec 
braku zarząda gminnego, Ogółem wybrane 
w dwunastu gminach szesnastu Polaków i 8 
Rusinów, 

Wybrani zostali: 1) inż. Woliński, dyr. dóbr 
Krasiczyn, 2) Szuberla Władysław, rolnik Kuń- 
kowce, 3) Emanuel Bocheński, em. starosta i 
wł. dóbr Krzywcza, 4) Chomko Józef, rolnik, 
Średnia, 5) Miśniakiewicz Wiktor, kier. szkoły 
w Przedmieściu Dubieckiem, 7) dr. F. Drużbac- 
ki, właściciel dóbr, Prałkowce. 8) Władyka Aloj- 
ty, rolnik, Ternawce, 9) Włodzimierz Schild, 
właściciel dóbr, Krzeczkowa, 10) Łomacki Mi- 
hał, Rusin, kier. szkoły powsz., 11) ks, Szymon 
Korpak, proboszcz rz.-kat. w Medyce, 12) Be- 
dryj Andrzej, rolnik, Szechynie, 13) Sapieha 
Andrzej, właściciel dóbr, Żurawica, 14) mgr. 
Aleksander Ławecki, apl. adw., Rusin, Wilcze, 
15) Myszkowski Ludwik, wł. dóbr, Stubno, 16) 
inż. Madaj Stefan, kier. kooperatywy, Torki, 17) 
Gładysz Stefan, kier. szkoły powsz., Niżankowi- 
ce, 18) Bobak Jan, em. sierżant W. P., Rusin, 
Niżankowice, 19) Tymoczko Iwan, rolnik, Rusin, 
Cyków, 20) ks. Prokurator Michał, proboszcz 
Er.-kat. w Chodnowicach, 21) dr. Józef Nowo- 
Sielski, rolnik, Sielec, 22) Szymon Chmiel, rol- 
nik, Boratycze, 28) Andrzej Kazubiński, rolnik, 
Rusin, Pikulice, 24) Michał Kowałyk, rolnik, 

usin, Drozdowice. i 
Jak z pow. widzimy na 24 radnych „wybra- 
ho" tylko 9 rolników, w tem tylko 3 Polaków. 
ależy zanotować, że w niektórych gminach, 
n. p. w Przedmieściu Dubieckiem, wogóle 
Chłopi nic cheieli kandydować. Nim jeszcze za- 
rządzono „bojkot“ wyborów, to chłopi mający 
osé BB, sami je bojkotują. 


R MC OWA TORA OPŁ 
Szlafroxi I pylamy 
BERTA STARK 


HOTEL GEORGE'A 


tolickiemu zwracają się z całą zacie- 

kłością przeciw Obozowi Narodowe- 

mu, widząc w nim wiernego wy- 

znawcę i obrońcę zasad chrześci- 

jańskich w życiu publicznem i pry- 
watnem. 

Obóz Narodowy w Łodzi bierze 
twórczy udział w pracy katolickiej. 
Istnieje współzależność między ro- 
zwojem ruchu narodowego, a Szero- 
klem uświadomieniem  katolickiem 

łódzkich mas robotniczych". h 

Nakoniec radny Kapczyński omówił 
trwałość dorobku narodowego w Łodzi: 

„Przeciwnicy nasi, zaślepieni nienawi- 
ścią, Podkreślają stale przypadkowość 
zwy: cięstwa Obozu Narodowego w Ło- 
dzi, przypisując je zręcznemu wykorzy- 
staniu przez Stronnictwo Narodowe zała- 
mania się socjalizmu i wykorzystaniu 


przez nie rozgoryczenia mas robotni- 
czych. 
Takie stawianie sprawy jest obel- 
gą, rzuconą w twarz bezinteresow- 
nej i ideowej Łodzi. 

Robotnik łódzki, odniósłszy zwycię- 
stwo, w pracy nie ustaje, Siła Obozu 
Narodowego najlepiej uwidoczniła 
się we wspaniałej manifestacji w dn. 


wszelkiego rodzaju MAGAZYN i PRACOWRIA FUTER 
BELSC 


s 
a F Rutowskiege 5, Tel. 248-70. 
E E 


3. maja b, r. W zebraniu w Heleno- 

wie wzięło udział blisko 30 tysięcy 

członków Stronnictwa Narodowego. 

Siła Obozu Narodowego wyrasta z 
głębokiego przekonania robotnika łódz- 
kiego, że jedynie idea narodowa zdoła 
wywalczyć polskiemu narodowi prawa 
gospodarza". 
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BEBECO Gp.Aka w Poznaniy 


Sąd Najwyższy o „szowiniźmie” 


Znalazła swój epilog w tutejszym Są- 
dzie Okręgowym karnym sprawa o tyle 
ciekawa, iż wypowiedział się w niej Sąd 
Najwyższy odnośnie tzw. szowinizmu. Oto 
jeden z byłych pracowników pewnego za- 
kładu oskarżył dawnego swego współ. 
pracownika o to, jakoby pomówił go 
przed przełożonym o szowinizm ukraiński 
i o to, iż wziął go do niewoli w 1919 r. 
koło Zbaraża, czem spowodował zwolnie- 
nie ze służby. Oskarżony nie zdołał prze- 
prowadzić dowodu na fakt wzięcia do 
niewoli, więc sẹdzia grodzki zasądził go 
na 2 tygodnie aresztu, 'ale wskutek apela- 
cji sędzia okręgowy uwolnił oskarżonego 
od winy dla braku znamion czynu kary- 
godnego. i 

Sprawa znalazła się na stole Sądu Naj- 
wyższego, który w osobach SS. S. N. 
DraRappaporta, Syromiatnikowa 4 Haurył- 
kiewicza uchylił wyrok sądu okręgowego, 
wychodząc z założenia, że zarzut szowi. 
nizmu narodowego i wzięcia oskarżyciela 
jako szowinisty marodowego do niewoli 
był zdolny oskarżyciela poniżyć w opinii 
publicznej i narazić ma utratę posady. W 
orzeczeniu swem Sąd Najwyższy zdefinjo- 


wał bliżej pojęcie szowinizmu narodowe- | 


go, który „dotyczy w swej treści postępo- 
wania pewnej osoby w sposób wrogi wo- 
bec osób, należących do obcej narodowo- 
ści, uznawanie własnego narodu za wy- 
łącznie uprzywilejowanego i nie uznawa- 
nie innych narodowości za równorzędnych 
w stosunku do własnego narodu.“ Przed 
Sądem Okręgowym, dokąd sprawa powró- 
ciła strony pogodziły się. k 
Niewątpliwie idea narodu wybranego 
czy narodu panów (Herrenvolk) jest po- 
litycznie niebezpieczna i nastręcza wiele 
pola do krytyki. Twierdzenie wszakże, ja- 
koby szowinizm narodowy (tak samo jak 
fanatyzm wyznaniowy) był czemś poniża- 


Wizyta kanoniczna 
Ks. Arcyb. Twardowskiego 


Dnia 11 bm. wyjechał J.E. Ks. Ar- 
cybiskup Dr. Bolesław Twardowski z 
wizytą kanoniczną do dekanatu pod- 
hajeckiego. 

Wizyta odbędzie się w następują- 
cym porządku: w Petlikowcach sta- 
rych od 11—13 maja, w Petlikowcach 
nowych 14 maja, w Ossowcach 15 ma- 
ja, w Sokołowie 16, w Bieniawie 17, 
w ŚSiemikowcach 18, w Rosochowaćcu 
19, w Małowodach 20, w Beckersdor- 
fie 21, w Nowosiółce 22 i 23, w Biało- 
krynicy 24 i 25. 


Ulga w budownictwie 


Z uwagi na konieczność. popierania 
ruchu budowlanego władze skarbowe 
wydały wyjaśnienie dotyczące stosowa- 
nia opłat stemplowych od umów, o wy- 
konanie budowli mieszkalnych. Umowy 
o zbudowaniu domu, zawarte przez właś- 
ciciela nieruchomości z przedsiębiorcą 
budowlanym, mają być zwalniane © 
stempla w myśl ustawy © nowowznoszo- 
nych budowiach. ; 


Kapelusze angielskie 


William Carrick & Sons, Ltd. wyłączny skład : 


„ANDRe” pl. Mariacki 3 


jącem w opinji publicznej zapewne nie 
przyjmie się w społeczeństwie. Sprawa 
nie da się zresztą załatwte w drodze ja- 
kichkolkiek orzeczeń sądowych. 


R ĘKAW ICZKI 
PEC ARY ręcznie szyte 2075 


NICIANE odz} PZ 


DOMY TOWAROWE 


sTRUST: 
Hetmańska 12 i Gródecka 85 


Wolma konkurencja 
kinematografów 


Zwołane w ub. tygodniu nadzwyczaj- 
ne walne zebranie wiaścicieli linemato- 
grafów stołecznych, które miało roz- 
strzygnąć długotrwałe pertraktacje o u- 
stalenie jednolitego cennika biletów wejś- 
ciowych, nie doprowadziły do rezultatu. 
Większość właścicieli kinemałografów 
nie zgodziła się nawet na określenie naj- 
niższej ceny biletu wejściowego na 49 7r. 

Wobec niedojścia do porozumienia, 
ceny biletów w kinematografach w War- 
szawie będą nadal przedmiotem wolnej 
konkurencji. 


POŻAR LATARNI MORSKIEJ 
POD ROZEWIĘM 


, Pod Rozewiem wskutek długotrwa- 
łej posuchy i nieustannych wiatrów, za- 
palił się od iskier z komina dach kryty 
papą, dawnej radjostacji doświadczal- 
nej niemieckiej z r. 1905, obecnie pol- 
skiej latarni morskiej im. St. Żerom- 
skiego. Płomień w krótkim czasie ogar- 
nął dach. Dyżurny latarni p. Żaczek za- 
ałarmował personal latarni, który wraz 
z załogą stacjonujących w  Rozewiu 
marynarzy, zdołał ogień zlokalizować, 
Spaliła się jednak znaczna część dachu. 
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CIENIOWANE oraz WZORZYSTE 
BERTA STARK 
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KRONIKA BORYSŁAWSKA 


O nowe drogi w Zagłębiu 


Dnia 9 bm., udała się delegacja 
Związku Polskich Przemysłowców Naf- 
towych w Borysławiu do starosty W 

Drohobyczu celem omówienia sprawy 
doprowadzenia dróg powiatowych w 
(Zagłębiu naftowem, w szczególności zaś 
ulicy Kościuszki w Borysławiu jako głów- 
nej arterji miasta, oraz drogi powiato- 
wej Drohobycz—Borysław, do należyte- 


o stanu. 
z Starosta drohobycki p. Chmielewski 
przyjął życzliwie postulaty Związku, 


streszczone w wręczonym staroście mc- 
morjale i oznajmił, że zawarł układ z za- 
rządem kamieniołomów w. Hrebenowic, 
który dostarczy dla Zagłębia naftowego 
pewnej ilości kamienia twardego, celem 
naprawy dróg. Pozatem starostwo droho- 
byckie zamierza pokryć t. zw. limbitem 
drogę, łączącą Borysław z Drohobyczem, 
po zaopatrzeniu jej w nawierzchnię trwa- 
łą. 


KRONIKA ŻOŁKIEWSKA 


ŚWIĘCONE W K. S. M. W niedzielę, 5 b. rm 
w sali „Ogniska“ odbyło się wspólne „Święło- 
ne druhów i druchen zrzeszonych w K. 8. M. 
Ponadto na uroczystość tę przybyło wiele gości 
i osób z patronatu, oraz delegacja K. S. M. 2. 
z Soposzyna. Po zajęciu miejsc przy skromhych 
stołach, ks. Malinowski” poświęcił dary Boże I 
wygłosił okolicznościowe przemówienie, dzieląc 
się następnie jajkiem ze wszystkimi. Po prze- 
mówieniu prezesa Plichty, dalszą część wieczoru 
wypełniły śpiewy, dekłamacje ł t. d, Na za- 
kończenie pod opieką patronatu odbyła się za» 
bawa tancczna, 
Franciszek Plichta, 
prezes K. S. M. M. 


KRONIKA TARNOWSKA 


ORGAN DIECEZJI TARNOWSKIEJ „Nasza 
Sprawa“ rzuca w ostatnim numerze z 5 bm. ini- 
cjatywę szczególniejszego uczczenia 900-ej rocz- 
nicy urodzin św, Stanisława, Biskupa krakow- 
skiego i Męczennika, przypadającej w przy- 
szłym roku. Inicjatywę te podejmą niewątpliwie 
najszersze sfery społęczeństwa katolickiego w 
Polsce, Św. Stanisław Biskup i Męczennik uro- 
dził się jak wiadomo w r. *036 w Szczepanowie 
koło Tarnowa. 


KRONIKA STANISŁAWOWSKA 


ZARZĄD STANISŁAWOWSKIEGO ODDZIA- 
ŁU ZWIAZKU APLIKANTÓW ADWOKACKICH, 
wybrany onegdaj, składa ~'o z 5 żydów i 2 Rur 
sinów. Brak w nim choćby jednego Polaka:! 

PIERWSZY KATOLICKI SKLEP Z MIĘSEM. 
Przed kilku dniami został otworzony pierwszy 
katolieki skiep z mięsem przy ul. Szydłowskie- 
go, obok kina „Ton“. Całe polskie społeczeństwo 
niewątpliwie poprze tę chrześcijańską placówkę, 
tem bardziej, że w mieście naszem jest aż 109 
rzeźnilećw śryeóćw. 

REPREZENTACYJNE POLOWANIE. Onecgdaj 
odbyło się w nadleśnictwie państwowem w Ra- 
fajłowej, reprezentacyjne polowanie na głuszce, 
W polowaniu wzięli udział gen. K. Sosnkowski, 
naczelnik Wydziału Min. Reln. Żukotyński, wo- 
jewoda stanisławowski Jagodziński i dyr. Lasów 
Państwowych Szubert. 

STRAJK PRACOWNIKÓW BUDOWLANYCH. 
4 b. m. rozpoczęli pracownicy budowlani strajk, 
domagając się podwyżki płac. 3 b. m. odbyli 
strajkujący wraz z pracodawcami wspólną kon 
ferencję w Inspektoracie Pracy, która nie przy- 
niosła pozytywnego wyniku. 

Z KRONIKI SAMOBÓJSTW. W Uhornikach 
popełniła samobójstwo przez powieszenie się 
Paraska Hryniów. Powodem niesnaski rodzinne. 


—— 
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RURIFR” » dnia 14 ma'a 1935 


CO DZIEŃ NIESIE? | Kronika Iwowska 


Ljazd powiatowy otronnictwa Narodowego | 


Po kursie ideowym, urządzonym przez | Kajetanowicz zwrócił uwagę ną podkład 
Stronnictwo Narodowe, odbył się w nie- | katolicki w programie Str. Nar., zkolei 
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Wtorek 

MAJA Bonifacego 
Wsch. al. g. 3 46 m Pc 4 
Zach. sł. g. 7 18 m reda Zefji 


Gdzie i co kupię? 
Parasole, parasolki 


Parasole ogrodcwe i miernicze, naprawy, po- 
krycia, poleca jedyna katolicka firma PARA- 


552 
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GON Marja Bemowa, Lwów, Wałową 9. 
sern KOGUT 
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Złoto, srebro, zegarki 


poleca tanio 
WŁ. BUSZEK, LWÓW, ARADEMICKA 6. 
Naprawa zegarków i biłuterji — tel. 218-48 


— 


— Łóżka metalowe 
Łóżeczka dziecinne, Materace, kołdry 


poduszki poieca najtaniej 


lus W. iżycki, Lwów, Kopernika 4 


Bielizna męska 


gotowa i do miary, najlepsze wykonanie 
ostatnie Mia prani 


Józef NOWA 


EE e a a uwa 
REPERTUAR LEALROW mikJSkLILH 
TEATR WIELKI 

featr nieczynny. 


kd Marjacki 6 


ee 
Niezrównanie trwałe 


Pończochy i Skarpetki 


marki „Zew“ cony zniżone 


józef NOWAK YEE irait 


Plac Mariacki 6 
TEATR ROZMAITOŚCI 


Teatr nieczynny . 
w usiwiększym wyhorze poleca 


KAPELUSZE 
Lwów 


Ñ. MOKRZYCKI e: 


REPERTUAR KBINOTEATRÓW 
APOLLO: „Niedokończona symtonja* 
kKggerth 1 Hans Jaray) 
ADRIA; „Branka syna puszczy". 
ATLANTIC: „Dziewczęta w mundurkach (Mad- 
chen in uniform). 


Danielczyka, Hückle 


Marta 


CASINO: „Mężowie do wyboru”. 

COLOSSEUM; „Burza, Rewja „Powszechne 
rozorojerie“, 

CH.MERA: „Roześmiane oczy“ z Shirley Tem- 
pie, 

GRAŻYNA: Józef Schmid w filmie „Sprzedany 
głos". 

KOPERNIK: „Bał w Savoyu"“ 

MARYSIEŃKA: „Żyd *"*ss z Konradem Veil- 
tem. 


MUZA: „Dwaj hultaje" Flip i Flap. 
MIRAŻ: „Wschód słońca" z J., Gaynor i „Csibi“ 
z Fr. Gaal, 


PALACE: A. B, C. Miłości — Dymsza, Krukow- 
ski, Lawiński, 

PAN: „Młody las", 

PAX: „Drewniane Krzyże” oraz tygodnik PAT. 

RAJ: „Świat się śmieje”, arcywesoła komedja 
sowiecka. 

STYLOWY: „Wymiana serc" oraz rewja. 

SŁOŃCE: „Człowiek małpa“ oraz rewja „100 
proc. dla Was“. 

6WIT: „Kobiety w jego życiu” i „Co mój mąż 
robi w nocy“ 

WANDA: „Zakazana melodia 
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Zmarli we Lwowie 


Helena z Graflów Ehrbarowa, żona właść. 
spteki przy ul. Łyczakowskiej 3, znana ze swej 
p a aad i społecznej działalności w mice- 

cie naszem. Osierociła męża Mgra Antcniego 
i i rodzinę. 

Z Qttów Matylda Kossakowa wdowa po rad- 
cy skarbowym. 1. 80. 

Marja z Kreczmerów Mańkowska, wdowa po 
prezesie Senatu poznań. Sądu Apel., Sodaliska 
Marj. 

Wawrzyniec Skop. wł. 
członek rady nadz, Kasy Stefczyka w . 
wie. 

Stanisław Chrypiak, 1. 78 kupiec, — Zybli- 
kiewicza 17. na cm. Łyczakowski 15 bm. 4 pop. 

Lgnacy Komendera 1. 42. fryzjer — krypta 
Ormian — pogrzeb 15 bm. 5 popoł. 

(Pogrzeby z Zakładu pogrz. „Elizjum* 
Sobieskiego 9. — lel. 289-40). 


real. em, P. K. P., 
leparo- 


OSTATNIA DROGA ŚP. JÓZEFY ZE 
SKREMÓW GODLEWICZOWEJ. W, dniu 
wczorajszym, odbył się pogrzeb tei czci- 


dzielę 12 b. m, w lokalu Koła Lwowskie- 
go (ul. Piłsudskiego), zjazd powiatowy. 

Po nabożeństwie w kościele katedral- 
nym obrz, łac. zebrali się tłumnie przed- 
stawiciele kilkudziesięciu wsi powiatu 
lwowskiego. Obecni byli Ks. Inf. Kajeta- 
nowicz, prezes dzielnicy Str. Nar., prof. 
Głąbiński, poseł  Wierczak, prez. Koła 
dr. Pieracki, przewodniczył prezes po- 
wiatowy mgr. Skrzypek. W swem zaga- 
jeniu zwrócił on uwagę na kasło zjazdu, 
którem jest obrona polskości w naszej 
dzielnicy, 

Prof. Głąbiński podkreślił, że Str, Nar. 
dąży do oparcia Polski na luizie wiej- 
skim, jako na klasie najliczniejszej i naj- 
zdrowszej, ale  ideologja jego jest 
wszechstanowa. Prezes Czytelni Akadem. 
złożył życzenia imieniem młodzieży. Na- 
stąpiła dekoracja szeregu członków mie- 
czykami. Prof. Tarnawski powitał zebra- 
nych imieniem Koła lwowskiego, Ks. Inf. 


pos. Wierczak nakreślił historyczny obraz 
ruchu narodowego w Małopolsce wsch., 
porównując lata przedwojenne z powo- 
jennemi. Mgr. Bogdanowicz podał zgro- 
madzonym szereg praktycznych wskazań, 
przestrzegając przed fałszywymi proro- 
kami, którzyby pod firmą narodową 
chcieli szerzyć inne zasady. Zebranie za- 
R: omówienie spraw organizacyj- 


"6 godz. 18 popoł. odbyło się w tym 
samym lokalu święcone. Dary Boże po- 
kropił wodą święconą Ks. Prof. Ciem- 
niewski, obecny był również wikary 
katedr. Ks. Milewski, pozatem uczestni- 
czyły mniej więcej te same osoby, co w 
zebraniu przedpołudniowem. Przemawiali 
zarówno miejscowi, jak szereg przedsta- 
wicieli Kół powiatowych. Zabawę uroz- 
maiciły doskonałe produkcje dwóch chó- 
rów wiejskich i orkiestry, oraz deklama- 
cje, tańce ok. godz. 1-szej przerwano. 


Dyktatura warszawskich literatów 


wywołała we Lwowie głosy stanowczego protestu 


W niedzielę, 12. maja b. m., odbyło 
się doroczne Walne Zgromadzenie Zwią- 
zku Zawodowego Literatów Polskich ~'e 
Lwowie przy nader .icznym udziale 
członków. Po wysłuchaniu sprawozdania 
sekretarjatu z całorocznej działalności 
Zarządu i zamknięcia kasowego za rok 
ubiegły, udzielono ustępującemu Zarzą- 
dowi absolutorium z uznaniem za jego 
pracę, zwłaszcza w dziale udzielania 7a- 
pomóg i za inicjatywę w ożywianiu ru- 
chu umysłowego w mieście. Przez akla- 
mację wybrano nastepnie sowy zarząd, w 
którego skład weszli: pp. .Brończyk Ka- 
zimierz, Górska Halina, Grosman Henryk, 
Hausnerowa Marja, Dr. Jampolski Wło- 
dzimierz, Jedlicz Józef, Dr. Kozicki Wła- 
dysław, Dr. Moraczewski Wacław, Or- 
twin Ostap i Dr. Żygulski Zdzisław. Jako 
zastępcy: Bilińska Olga, Czernowa Anna 
Ludwika, Parnicki Teodor, Rybicki An- 
drzej. 

Największe zainteresowanie obudziła 
sprawa reorganizacji Zwłazków Zaw. Li- 
teratów Polskich na podstawie nowego 
przez Związek warszawski w duchu 
skrajnie centralistycznym, zredagowane- 
go projektu statutu. Po ożywionej dysku- 
sji Walne Zgromadzenie powzię'o uchwa- 
tẹ, w której uznano przedewszystkiem 
konieczną potrzebę zunifikowania związ- 
ków, celem utworzenia wspólnej repre- 
zentacji dla obrony materjalnych i moral“ 
nych interesów ogółu literatów polskich 

przy rôwnoczesnem ~- bezpieczeniu 
związkom regionalnym samodziel:'0- 
ści finansowej i pełnej swobody ru- 


chów. Wyrażono następnie ubolewa- 
mie, że Zarząd Związku warszaw- 
skiego, lekceważąc wszystkie uchv z- 
ły, jakie od lat kilkunastu zapadały 
stale na zjazdach literatów i delega- 
tów związków, przedłożył władzom 
do zatwierdzenia statut, w istotnych 
ustępach wręcz sprzeczny z uzgod- 
nionym poprzednio w „okowaniach 
ze źwiązkami regjonalnemi projek- 
tem. 

Zastrzeżono się wreszcie stanowczo 
przeciwko praktykowanym od szeregu lat 
metodom ustawicznego  zaskakiwania 
związków regionalnych faktami dokona- 
nemi i wszelkim usiłowaniom ujęcia ich 
w takie ramy organizacyjne, które nie- 
tylko odbierają im całkowicie samodziel- 
ność finansową i organizacyjną, ale go- 
dzą wprost w materjalne podstawy bytu, 
krępując zarazem i biurokratyzując bez- 
celowo konieczną wprost swobodę dzia- 


„łania. 


Jako przedstawiciela na Walny Zjazd 
delegatów w dniach 16. i 17. maja b. r. 
wybrano Dr. Jampolskiego, którego upo- 
ważniono do zaproponowania zmian w 
statucie umożliwiających Związkowi 
Ilwowskiemu przystąpienie do zunifiko- 
wać się mającej organizacji. 

Zgromadzenie na wniosek wicepreze- 
sa Brończyka powzięło nakoniec rezolu- 
cję, w której Związek lwowski przyłącza 
się do ogłoszonego ostatnio w prasie o- 
świadczenia profesorów i docentów hi- 
storji literatury polskiej przeciw rady- 
kalnym zmianom w ortografii. 


Ayd rozgościł się w salach Muzeum Przem, na stale 


(s.) Lwowskie Muzeum Przemysłu 
Artystycznego we Lwowie dusi się tak 
dalece, że drogie niejednokrotnie ekspo- 
naty walać się muszą po magazynach, 
korytarzach, strychach itd. Gdy insty- 
tucja ta zamierza urządzić jakąś impre- 
zę i użyczyć jej kilku swoich sal, musi 
wpierw te sale opróżnić, gdyż wolnemi 
zgoła nie dysponuje. Zdawało się prze- 
to, że Zarząd m. Lwowa skorzysta z 
każdej okazji, by zdobyć dla Muzeum 
jakąś wolną przestrzeń; a taka właśnie 
okazja znzlazła się pod ręką, gdy swe 
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kilkupokojowe mieszkanie, mieszczące 
się pod dachem Muzeum  opróżnił p. 
kustosz. Cieśla. Cóż łatwiejszego, jak 
oddać to mieszkanie do dyspozycji 
zbiorów muzealnych. 


Tymczasem ni stąd ni zowąd do 
mieszkania tego wpuszczony został na 
polecenie Zarządu miasta futurysta ży- 
dowski, który rozbił tam namioty na 
czas nieograniczony. Czy to była wła- 
ściwa droga wykorzystania wolnego po 
p. Cieśli mieszkania i przekreślenia po- 
trzeb Muzeum? 

—0— 


Zdarzenia I wypadki 


(—) Cyganka „z królewskiego rodu" 
— oszustką. Do aresztów policyjnych od- 
stawioną została wczorai Anna Kwiek, 
która chociaż nosi na sobie lekkie brze- 
mię 16 lat, przecież już jest rafinowaną 
oszustką. Kwiekówna, wróżąc służącej 
Marji Ptoszaj (ul. Gródecka, I. 2), zdoła- 
ła ją tak omamić, iż Ptoszajówna wrę- 
czyła jej 262 zł., które oszczędzała od 
dłuższego czasu. ' Jeszcze sporo naiwnych 
chadza po Śtwiecie. 


(—) Ze sali szpitalnej. Władysław 
Domaradzki, zamieszkały w  Hołosku 
Wielkim, w czasie sprzeczki ugodził ka- 
mieniem w twarz Antoniego Szecha tak 
Snie iż nanadnięty doznał złamania gór- 
nei sze zęki. Szecha przewiozło Pogotowie 
uo szpitala powszechnego, 
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CHOROBY JELIT. Powagi lekarskie 
poświadczają, że naturalna woda gorżka 
„FRANCISZKA JÓZEFA" działa nawet 
przy podrażnieniu jelit przyjemnie i bez- 
boleśnie. Zal. przez lekarzy. 1289! 


ODWOŁANIE OBCHODÓW 
I IMPREZ L, O. P. P. 


Lwów, 13. 5. 

W sobotę 11 bm. rozpoczął się — 
jak wiadomo — XII. Tydzień LOPP., 
składający się z szeregu obchodów i 
imprez. Jak informują Agencję Wschód, 
Okręgowy Komitet Wojewódzki LOPP. 
zarządził dziś rano przerwanie wszel- 
kich imprez i całkowitą likwidację pro- 
gramu obchodu Tygodnia. A więc od- 
wołano wszelkie poranki, wstrzymano 
zbiórkę uliczną, zamknięto poustawiane 
na ulicach kioski dla przenrowadzenia 
propagandy, oraz zarządzono wycofa- 
nie samolotów, poustawianych w róż- 
nych punktach miasta. 


ŻAŁOBA UNIWERSYTETU 
LWOWSKIEGO 


Dziś w południe pod przewodnie 
twem Rektora dr. Czekanowskiego, od- 
było się żałobne posiedzenie Senatu 
akademickiego Uniwersytetu lwowskie- 
go, na którem uchwalono złożyć kondo- 
lencję do rąk P. Wojewody [lwowskiego 
i przesłać pismo kondolencyjne Pani 
Marszałkowej Piłsudskiej, Posiedzenia 
żałobne odbyły się również w poszcze- 
gólnych Radach Wydziałowych. 


Z powodu żałoby narodowej Zarząd Tow. Lit. 
im. A. Mickiewicza odwołuje IV. Wieczór dy« 
skusyjny, zapowiedziany nı wtorek 14 bm. 
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TRWAŁA ONDULACJA 


Pierwszerzędne sily fachowe, =» Cenv niskie. 


BRONISŁAW STOIŃSKI 


ZAKŁAD F RYŻJERSKI, az ul gm A 1 


Z SALI KONCERTOWEJ. 


Zbyszek Szymonowicz 
przy fortepianie 


Nieletniego Zbyszka Szymonowicza 
słyszałem przed kilku laty, grającego w 
rozgłośni lwowskiej Polsk. Radja. Już 
wówczas chłopiec ten wykazywał niepo- 
spolity talent i dar, a zachwycił mnie 
nadzwyczaj imponującym, absolutnym 
słuchem muzycznym, który mu zezwalał 
z łatwością rozpoznawać tonacje i a=- 
kordy. 

"Nie dostawał wówczas jeszcze do 
pedału, ale już grał swoje „kompo- 
zycje* i odpowiednie — dla stopnia 
jego nauki — utwory. Nadzwyczajna 
biegłość gry i pewne Lacięcie mu- 
zyczne, a Obok tego ów wysubtelnio- 
ny słuch, nakazywały talent małolet- 
niego pianisty uważać za wysoce 9- 
biecujący. 

Pi kilku latach wystąpił Szymonowicz 
z własnym recitalem fortepianowym w 
małej sali PTM., gromadząc na swym wie 
czorze grono poważnych osób i licznych 
słuchaczów. Jakkolwiek nie miałem moż- 
ności usłyszeć całego recitaiu, sądząc 2 
drugiej części programu, w którym wy- 
konał Schumanna: „Kinderszenen“, etudę 
Prokofiewa i de Falla: La Vie bieve — 
wbrew zasadom, które nie pozwalają mi 
ze względów pedagogicznych na rzeczo- 
wą ocenę świadczeń młodocianego ucznia 
— muszę przyznać, że ten wysoce utalen- 
towany, 13-letni pianista z biegiem lat 
pogłębił wydatnie swe wiadomości, wy- 
robił się technicznie i złożył dowód, że 
nie jest takiem okrzyczanem „cudownem 
dzieckiem”, które wraz z minionem dzi% 
cięctwem tracą "= cudow ność. 

Jego rozwój muzyczny biegnie 
stale „crescendo“ i to w tempie szyb- 
kiem. Gra jego nabiera stopniowo 
wyrazu i wykazuje obok talentu, 
oraz zamiłowania, dużą i wiele obie- 
cującą pilność. Ponadto pewności u- 
derzania i spokoju pozazdrościć mu 

może niejeden dojrzały pianista. 

Jeśli zaś praca i rozwój jego potoczą 
się dotychczasowym trybem, można przy- 
puszczać, że ten dziś jeszcze mały wir- 
tuoz — stanie się w przyszłości chlubą 
polskiej ai pianistycznej. 

i | i W. Hausma:1. 
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Wypadek na lotnisku 
szybowcowem 


(—) Do szpitala powszechnego przy- 
po eziono w niedzielę popołudniu student- 
kę Czesławę Mądrzycką, która na lotni- 
sku w Czerwonym Kamieniu została u- 
godzona w głowę przez lądujący szybo- 
wiec. Wymieniona doznała rany tłuczonej 
prawego policzka oraz wstrząsu mózgu. 
rzywieziona studentka, w pierwszej 
chwili nieprzytomna, odzyskała po pew- 
nym czasie przytomność, Stan jej nie bu- 
dzi obaw, 


Smierte!ne kopnięcie Lo 


(—) Tragiczny wypadek wydarzył 
Się na łące przy ul. Grunwaldzkiej, gdzie 
Pasący się koń Jana Jaworskiego (ul. 
Grunwaldzka, 1. 47) kopnął w brzuch 
Ryszarda Szczygielskiego, 7-letn. chłop- 
ca. Nieszczęśliwy chłopak w stanie groż- 
nym został przewieziony do szpitala, 
gdzie w niedługim czasie wyzionął ducha, 
Zwłoki odstawione zostały do Instytutu 
Medycyny Sądowej. da > 


Napad na Persenkówce 


(—) O północy został przywieziony 
do szpitala powszechnego Marjan Śświą- 
tek, zamieszkały w budynku toru wyści- 
gowego na Persenkówce. Czterech nie- 
znanych osobników napadło na niego w 
okolicy toru wyścigowego i zadało mu 
kańciastemi jakiemiś narzędziami dwie 
rany cięte w głowę, oraz cztery poważne 
obrażenia tępem narzędziem na plecach. 
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Wójt Srok Lwowskich 
przed sądem 


(s.). W. okresie ostatnim zauważyć 
się daje coraz liczniejsze stawanie wój- 
tów przed trybunałami karnemi, za nad- 
użycie władzy, zwłaszcza za kradzież 
grosza publicznego. Między innymi stanął 
wczoraj przed trybunałem, któremu prze- 
wodniczył c. Będaszewski, wójt Srok 
Lwowskich, Dmytro Kroczak, właściciel 
5 morgów gruntu, który upodobał sobie 
wake podatek gruntowy, wpłacany 

przez podatników jego wioski, Kroczak 
pomieszał kasy i zamiast odprowadzić 
500 zł, do kasy gminnej a zkołei do urzę- 
du podatkowego, odprowadził je do wła= 
snej kieszeni. Oskarżał prok. dr. Chlipal- 
ski, bronił em. radca Łyczkowski. Na 
podstawie przeprowadzonej rozprawy 
Kroczak został uwolniony od winy i kary. 


Masowi kolporterzy ulotek 
komunistycznych 


(s.). Wczoraj przed ławą przysięgłych 
Łasiadło czterech robotników, a mianowi- 
cie: Józef Szpila z Zubrzy, Jan Prokop, 
Michał Mielnik, Bernard Schildbauer, rel. 
mojźż. oskarżeni o przynależność do Kom. 
Partji Zachod, Ukrainy, a ponadto o ma- 
sowe rozrzucanie we wrześniu 1934 r. u- 
lotek zwłaszcza przy ul. Łyczakowskiej. 
Ulotek tych, drukowanych w języku pol- 
skim i ukraińskim znalazło się w ręku po- 
licji śledczej kilka tysięcy sztuk. 

Trybunałowi przewodniczył r. dr. 
Dworzak, oskarżał prok. dr. Minarowicz. 
Rozprawa rozpisaną została na dwa dni, 


Z za kulis filmu 


== Nakręcono nową dźwiękową wer- 
sję „Anny Kareniny", w której główną ro- 
lẹ (podobnie jak i w poprzedniej niemej) 
gra Greta Garbo. Partnerem jej jest Fry- 
deryk March. 

— Wytwórnie francuskie ostatnio za- 
brały się gorączkowo do pracy. Nakręca 
Się obecnie m. inn. pierwszy francuski 


film „zwierzęcy“ p. tyt. „Clown Bux“, z 
udziałem słoni, tygrysów, jaguarów i 
małp. 


Dalej wesołą komedję „Dora Nelson“, 
według scenarjusza L, Verneuila, — a na 
ukończeniu są zdjęcia do filmu „Zbrodnia 
i kara“ według powieści Dostojewskiego. 

— Vlasta Burian nakręcił nowy film 
»Bohater nocy“. 


JAMY od zł. 5'25, 


SUKIENKI od zł. 175, UBRANKA z 
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Pogoń jedzie do Brukseli zamiast Wisly 


BRUKSELA W międzynarodowym turnieju 
piłki nożnej, który się odbędzie w czasie Zie- 
lonych Ewiąt w Brukseli, weźmie udział ogó- 
łem 8 drużyn zagranicznych. Zamiast zapowie- 
dzianego startu Wisły krakowskiej zaproszonej 


na ten sam okres do Holandji, organizatorzy 
zaprosili Iwowską Pogoń, 

Losowanie drużyn już się odbyło. Pierwszym 
przeciwnikiem Pogoni będzie mistrz Saksonji 
Chemitz. 
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KRONIKA SPORTOWA 


ŁÓDŹ. Międzymiastowy mecz piłkarski War- 
szawa — Łódź zakończył się zwycięstwem sto- 
licy w stosunku 2:1 (1:1). Mecz był b. ciekawy, 
miał żywy przebieg i przez cały czas trzymał 
publiczność w napięciu. 

ŁÓDZ. Lekkoatletyczny mecz pomiędzy war- 
szawskim A.Z.S.-em a Ł.K.S.-em zakończył się 
zwycięstwem warszawiaków w stosunku 63:44. 
ZAKOPANE. Narodowy bieg naprzełaj 
(3.100) wygrał Kliszewski (Wisła) w czasie 
20.07.4 sek. 

KATOWICE Międzyokręgowy mecz piłkarski 
Lwów — Śląsk zakończył się zwycięstwem ślą- 
zaków 5:2 (0:2). Dla Lwowa w pierwszej roło- 
wie bramki uzyskali Kluz i Zimmer. Drugi gar 
nitur Śląska uległ rezprezentacji Gliwic w sto- 
gunku 4:2 (1:0). 


Z TEATRU IM. SŁOWACKIEGO W KRAKOWIE 


Tratika pani Generalowei 


(Komedja w 3 aktach (5 odsłonach) Wł. 
Bus-Fekete'go. Opracowanie sceniczne Karola 
Wyrwicz - Wichrowskiego. Przekład E. Ga- 
łuszkowej. Oprewa malarska: H. Zwolińskiego). 


W utworach scenicznych współczesnego au" 
tora węgierskiego znalazła Dyrekcja naszej 
sceny wydajną żyłę repertuarową. Jest to już 
trzeci utwór tego autora prezentowany w bic- 
łącym sezonie na deskach teatru im. Słowac* 
kiego (poprzednio grano z dużem powodzeniem: 
„Pieniądz to nie wszystko* i „To więcej niż mi- 
tość“) tym rszem jako prapremjera w Polsce. 


Tytuł sztuki, trochę za współczesny i dla- 
tego frapujący: Wiadomo; monopol tytoniowy 
daje sposobność do snucia różnych uwag mniej 
lub więcej interesujących. Tymczasem w gre 
wchodzi nie sam monopol, lecz osoby skupio= 
ne koło jednej jego komórki, jaką jest traficz* 
ka, gdzieś na peryferjach Wiednia, z małym 
utargiem i właścicielką jej, zdeklarowaną oso- 
bą z inteligencji, wdową po padłym na wojnie 
generale. — Ta w nowej pozycji społecznej, 
trochę niezaradna pani jest także matką 
dwóch córek: Loli  zamężnej za urzędnikiem 
Ministerstwa Opieki społecznej czy czegoś po- 
dobnego, Antoniem typowym okazem solidnego 
urzędnika, niezadowolonej jednak tak z pozy- 
cji społecznej męża jak i jego zanadto wiel- 
kiej solidności biurokratycznej, stosowanej 
i w domu. Druga córa to trzpiotowaty podlo- 
tek, świeżo upieczona abiturjentka gimnazjal- 
na Gerti. Lola zła z gruntu — Gerti ideał, Coś 
tu trąci historją kopciuszkową. I kiedy Lola 
dla oderwania się od rzekomo dla niej ae 


| li jednak od fatalnego 


WARSZAWA Narodowy bieg naprzełaj na 
lotnisku mokotowskiem (7 km.) wygrał Wi- 
Śśniewski (Warszawianka) 24:05 sek. 

KRAKÓW. W pokazowem turnieju tenniso- 
wym uzyskano następujące wyniki: Tarłowski 
— Liebling 6:0, 6:0, Bratek —— Lechner 6:4, 
7:6, 6:1. Tarłowski—Bratek 6:1, 6:0, oraz Tar- 
łowski-—-Bratek — Liebling—Lechner 6:0, 6:4. 

POZNAŃ. Międzymiastowy mecz piłkarski 
Kraków — Poznań zakończył się zdecydowanem 
i zaałużonem zwycięstwem Krakowa w stosun- 
ku 6:2, (4:2). 

BUDAPESZT. Międzypaństwowy mecz pił- į 
karski Węgry — Austrja zakończył się zwy- 
cięstwem Węgier 6:3, (3:2), 

BERLIN. Międzypaństwowy mecz piłkarski 
Hiszpanja — Niemcy zakończył się niespo- 
dziewanem zwycięstwem Hiszpanji 2:1 (2:1). 

WIEDEŃ. Tennisowe mistrzostwo pań w 


Profesor Piccard w gondoli bałonu na ewi PETN wzlotem z lotniska w T 
kotowie. 


jakimś hrabią idąc na jego utrzymanie — 
ma zamiar opuścić matkę i męża i wyjechać z 
amantem do Ostendy, by zabłysnąć na wiel- 
kim Świecie i użyć, ile się da, Gerti postana- 
wia temu za wszelką cenę przeszkodzić, rato- 
wać honor domu a matkę uchronić od zmar- 
twień. 

Wyprawa jej w tym celu w nocy do domu 
hrabiego przynosi znajomość z synem tegoż — 
stary hrabia tymczasem wyjechał z Lolą — i 
cały szereg doskonałych scen i komicznych sy- 
tuacyj, — kończących się sentymentalnie. Lo- 
kroku nie uratowała, 
zdołała jednak do siebie przywiązać młodego 
hrabiego. Gdy Lola rozczarowana swoją rolą 
pielęgniarki przy starym hrabi, który wyje- 
chał nie na zabawę lecz na kurację i odpoczy= 
nek, ucieknie z pierwszego postoju i wróci zro- 
zygnowana do męża nabierającego nagle ener- 
gji, w trafice zjawi się wnet młody hrabia, 
a przekonawszy się w dodatku, że Gerti to nie 
zwykła ekspedjentka sklepowa, lecz córka ge- 
nerała, którego znano dobrze w jego rodzinie; 
Koniec sztuki, polegającej głównie na zabaw- 
wnem qui pro quo i kapitalnych komicznych 
sytuacjach, widoczny jak na dłoni. 
= Autor jest doskonałym majstrem scenicz- 
nym — toteż niezbyt wyszukaną treść swej 
sztuki ujął w doskonale skonstruowanych pięć 
okrazów, pełnych komizmu sytuacyjnego i zdro- 
wego humoru. Humor ten czasem zanadto po- 
sypany jest niezbyt delikatna papryką, psują- 
cą nawet dobry smak w obliczoną na niewy- 
bredne podzielenia galerji, niemniej jednak 
utrzymuje w dobrym nastroju widownię, któ- 
ra na premjerze doskonale się bawiła. 

Reżyserja wydobyła szczęśliwą ręką wszyst- 
kie interesujące momenty sztuki, każdego po- 
stawiła na odpowiedniem miejscu a komiczne 
sytuacje naświetliła z dużym umiarem i pew- 
ną nawet precyzją. 


Ciężar komedji spoczywał na sześciu 030- 


go środowska rodzinnego zawrze znajomaść zę. bach, którym autor čla wypełnienia akcii dodał 


abawowe od zł. 1'95 
ZKI od zł. 1'30, PY- 
łopięce od zł. 1'BD, 
e od zł, 1:90 


: 


BERTA STARK 


Hotel George'a 


Str. ała 1 zaw M z KR 


Austrji uzyskała mietrzyni Polski Jadwiga -e a WAR BORU RE 
drzejowska bijąc w finele p. Herbst w 5:>8un< 
ku 6: 8, 3:0. 

LONDYN. W meczn  tennisowym. o puhar 
Davisa pomiędzy Australią a Nową Zelandją 
po pierwszym dniu prowedzi Australja 2:0. 

BRUKSELA. W wielkim międzynarodowym 
turnieju hokeja na trawie pierwsze miejsce 
zdobyła Anglja bijąc w decydującem spotka- 
niu Niemcy w Stosunku 3:2. 


RA y 
jata gt% E 


ASPIRINA 


KRONIKA KRAKOWSKA 


LODOWI ŚWIĘCI przynieśli istotnie chl3e 
dy. W dniu wczorajszym temperatura w Kra- 
kowie spadła do 10 stop. co w porównaniu z 
ciepłą niedzielą oznacza wielki spadek ciepłoty. 

ZAŻYDZENIE TARNOWA. W Tarnowie or- 
dynuje 54 lekarzy, w tem żydów aż 36. WL 
gimnazjum męskiem jest 5-ciu nauczycieli 1y» 
dów praktykantów, w II gimn. trzech na szy- 
cieli żydów, w gimnazjum żeńskiem im. Orzesze 
kowej sześć nauczycielek żydówek. Piekarń jest 
w Tarnowie 45, w tem zaledwie 9 polskich na 
40 składów węgla 37 jest w rękach żydowskich, 
Teatr nieczynny. 

REPERTUAR TEATRU SŁOWACKIEGO 

Wtorek: Trafika pani generałowej, 

KkSEPERTUAR KINOTEATRÓW 


APOLLO: „Nie chcę wiedzieć, kim jesteś“ 

ADRIA: „Wesoła wdówka“ 

BAGATELA: „Kobieta orchidea“ i rewia. 

MUZEUM PRZEMYSŁOWE „Król cyganów" 

( Jose Mojica). 

PROMIEŃ; „Ordynans i Poczwórny kochanek" 

SŁONKO: „Królowa szybkości" i „Na tropie 
złoczyńcy” 

SOKÓŁ: „Skandal w Budapeszcie". 

ŚWIT: „Młoda wdowa" 

UCIECHA: „Piotruś“. 


i „Navarana* 


WANDA: „Wander Bar“ (Dolores del Rio) 
„Piękny jest świat. 


XXX 


ZORZA: 


Daj grosz 


L. 0. P. P. 


do pomocy szereg osób w rolach epizodycz- 
nych. 


P. Klońska jako właścicielka trafiki i matka 
złej i dobrej córki oraz groteskowego 2 :cia, 
połączyła bardzo szczęśliwie w niełatwej swej 
roli niezaradność zdeklasowanej inteligentki 
i wielką miłość macierzyńską. Jej rola miała 
cechy prawdziwie artystyczne. — Występ b. 
Dywińskiej obdzielanej dotąd małemi rólkami, 
w dużej a trudnej roli Gerti, był dla bywalców 
teatralnych bardzo miłą niespodzianką. Arty- 
stka bardzo umiejętnie, wydobyła ze swej roli 
tak różne jej tony, żadnego nie przejaskrawi- 
ła, dając całość zwartą na wysokim poziomie 
artystycznym. Ta najmłodsza „naiwna“, zachę- 
cona sukcesem swej solidnej o dodatniej kree 
acji, da nam ich zapewnie więcej. — Złą cór- 
ką była p. Ankwicz - Szyjkowska. Z pełnym 
temperamentem ujawniła wszystkie złe cechy 
swego charakteru, dając również bardzo intere- 
sującą kreację. — W swoim _żywiole był p. 
Burnatowicz, doskonały hrabia junior. Postsć 
hrabiego seniora to jeszcze jedna dobra kre- 
acja ramołowanych panów w odtworzeniu p. 
Wrońskiego. Reżyser p. Wichrowski zostawił 
dla siebie rolę groteskowego zięcia Antoniego i 
stworzył z niej prawdziwe cacko sceniczne. W 
roli Mirri, ekspedjentki, jak zawsze dobra p. 
Kostecka. — Reszta ról epizodycznych spoczy- 
wała w zawsze pewnych rękach pp. Turskiego, 
Wożźnika, Wójteckiego, Pągowskiego, Koni-"- 
ta, Modrzewskiego, Jaworskiej, Woźniaka, Sy- 
roczewskiego, Senowskiego i Julji Romowicz. 
Uproszczona oprawa malarska, (zwłaszcza po- 
kój w domu hrabiego) p. Zwolińskiego, cickawa 
i pełna smaku. 


Przekład p. Edyty Gałuszkowej bardzo do- 
bry, djslog wartki i Żywy, język współczesny 
umiejętnie wyprowadzony. Publiczność przyję- 
ła sztukę bardzo ciepło i oklaskiwała przy o- 
twartej scenie artystów. , Aem. 
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KU?JER" z dnia 14 maja 1935 


RJER GOSPONARCZO.SPOŁECZNY 


A „dna Kryzysu“ nie widać... 


Nędza „Ziemi Czerwieńskiej* pegłębia się 


(K.) Niemało trudu zadają sobie 
oticjalni ilustratorzy polskiej konjunk- 
tury gospodarczej, by odmalować ją 
zwłaszcza w ostatnim okresie, w kolo- 
rach różowych; przyczem stale niemal 
badają „dro kryzysu“, zapowiadając, 
że nie osiada głębiej, przeciwnie, że 
wiele zjawisk wskazuje na to, iż do- 
szliśmy już do najgłębszego jego po- 
łożenia, i że idziemy raczej w kierun- 
ku oderwania się cd dna į szybowania 
ku górze. Tymczasem, jak to stwierdzić 
można na podstawie ostatnich „Wia- 
domości Gospodarczych“ (nr. 9 z dn. 
6 maja br.), organu lwowskiej Izby 
Przem. - Handi. — dna kryzysu jak 
tie widać tak nie widać. 

I tak w miesiącu marcu br. poło- 
żenie gospodarcze w okręgu lwowskiej 
Izby P. - H. przybrało charakter bar- 
dziej groźny niż w poprzednim mie- 
siącu sprawozdawczym. Ilość protes- 
tów wekslowych zwiększyła się w po- 
równaniu z miesiącem lutym i doszła 
do 11.121 sztuk (10.815 w mies, lu- 
tym) na kwotę 1,721.412 zł, z czego 
na województwo lwowskie (bez 8 
zachodnich powiatów, należących do 
Izby P. H. w Krakowie) przypada 
7.472 sztuk, wartości 1,246.900 zł. (w 
tem Lwów 3698 sztuk wartości 
1.246.900 zł), na woiewództwo stani- 
sławowskie 1.945 sztuk, wartości zł 
237.917 (Stanisławów 470 sztuk, war- 
tości 6.982 zł) i na województwo tar- 
nopolskie 1704 sztuk wartości 236.595 
(w tem Tarnopol 389 sztuk wartości 
78.457 zt). 

Nader niekorzwstnie Kształtowała 
się sytuacja gospodarcza w przemyśle 
naftowo'- rafineryjnym, którego wy- 


związku z sezonem wiosennym nie 
zdołało jednak wyrównać znaczne- 
go spadku konsumcji nafty, gdyż łącz- 
ne spożycie wewnętrzne produktów na- 
ftowych było o 1530 tonn, czyli prze- 
szło o 6 procent mniejsze niż w mie- 
siącu poprzednim. Spadek przy benzy- 
nie wynosi 18 proc., nafcie 3 proc., 
oleju gazowym 4 proc., przy tzw. pół- 
produktach 29 proc. Ogólny konjunktu- 
ralny spadek spożycia wewnętrznego 
produktów naftowych wynosił w po- 
równaniu z marcem r. ub. 1892 tonn 
czyli 8 proc. 

Globalna cyfra eksportu produktów 
naftowych obniżyła się o 3 procent, 
1933 r. o 40 proc. W stosunku do 
zaś w stosunku do miesiąca marca 
łącznego zbytu kształtował się w mie- 
siącu sprawozdawczym zbyt krajowy 
do eksportu jak 64 proc. (kraj.) do 
36 proc. (eksport). 

Zbyt drożdży obniżył się w miesiącu 


sprawozdawczym bardzo wybitnie. 
Gdy w miesiącu marcu r. 1934 zbyt 
drożdży wynosił 1,077.709 kg. to w 
miesiącu marcu r. b. spadł do 532.490 
kilogramów. 

W handlu jubilersko - zegarmistrzo 
wskim |. kwartał r. 1935 przyniósł 
pogorszenie sytuacji w zakresie po- 
pytu jak i wypłacalności klienteli. 
Handel galanterją wykazał spadek o 
około 10 proc., handel artykułami spor 
towemi stał pod znakiem zastoju, w 
handlu aparatami i przyborami fotogra- 
ficznemi obroty osłabły i zmniejszyły 
się o 5 proc. To samo zauważono na 
odcinku towarów żelaznych, szkła, por- 
celany itd. 

Tak w krótkości przedstawia się 
konjunktura na terenie lwowskiej Iz- 
by Przem. - Handl. Jak więc widzimy 
dno kryzysu nie zdołało się ustabilizo- 
wać, przeciwnie spada coraz głębiej. 


Zerwali z XX wiekiem 


Wileńskie „Słowo“ donosi: 

— „Charakterystyczny epizod zo- 
stał nam zakomunikowany przez kole- 
jowca: na trzech stacjach w kierunku 
na Włodawę, w ciągu roku nie nadano 
ani jednego wagonu, ani kilograma 
drobnicy i ani jednego biletu pasażer- 
skiego nie sprzedano". 

Czyż to nie najżywszy obraz naszego 
półcienia gospodarczego i staczałmb 
kulturalnego? Koń pobił kolej, bałagu- 
ła pocztę. Wracamy do starych czasów. 
Ale czy tylko w powiecie czy okolicach 
Włodawy. Z kilkunastu stacyj powiatu 


lwowskiego notują, że magazyny tych 
stacyj świecą pustkami, że załadowa- 
nie wagonu należy do świątecznych 
rzadkości, że ruch pasażerski kolejowy 
ząjmarł z drobnych stacyj zupełnie a na- 
tomiast wzmógł się ruch furmanek, bry- 
czek, wozów ciężarowych. Maluczko a 
powróci stary dyliżans pocztowy i 
odezwie się trąbka pocztyljiona. Te sa- 
me zjawiska notuje cała „Ziemia Czer- 
wieńska. Więc Włodawa nie jest odo- 
sobniona i niech nie kusi się o zdobycz 
palmy pierwszeństwa. 
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Kronika gospodarcza 


— Starostwo Grodzkie Warszaw: — Północ 
zamknęło w dniu pb. m. 6 zakładów  pie:ar- 
skich, które ulec muszą likwidacji wobec bra- 
ku odpowiednich urządzeń i lokali. Na terenie 
dzielnicy północnej zlikwidowanych będzie w 
ciągu br. jeszcze 40 piekarń. 

— W ostatnich dniach nedszły do Warsza 
wy nowe transporty wina importowego przez 
przedstawicielstwo handlowe Sowietów na pod- 
stawie tegorocznych kontyngentów. Do War- 
szawy przywieziono 4 wagony z beczułki wina 
kaukdzkiego w ilości blisko 100.000 litrów. 

— Do Polski drogą na Gdynię nadszedł 
transport czerwonego kawioru japońskiego, 
powodując spadek tego produktu. Kawior so- 
wiecki (czerwony) sprzedawany jest obecnie po 
9 zł. za kg. Natomiast kawior czarno-ziarnisty 
sprzedawany jest po 130 zł. za 1 kg. podczas 
gdy w latach poprzednich płacono zań 350 zł. za 
kg. Poza kawiorem japońskim ukazał się w 
Warszawie kawior amerykański. 

— Ogórki inspektowe, które pochodzą z Za- 
kładów Ogrodniczych pod Kaliszem, kalkulują 
się po 50 gr. za sztukę wobec 1.50 zł. w roku 
ubiegłym, 


GIEŁDA LWOWSKA 


((g.) Giełda nieoficjalna we Lwowie 
w dniu wczorajszym kształtowała się 


łudniu 5.42 zł. Pod wieczór tendencja 
zwyżkowa trwała nadal. 

Dolar złoty notowano 9.35 zł., 
czem obniżył się on do 9 32—33 zł. 


Głełda nablałowa 

Masło deserowe w blokach hurt. 
2.50 zł, detal 2,80 zł. 

Masło deserowe II. sorty hurt. 2,30 
zł, detal 2,60 zł. 

Mleko hurt 18 groszy, detal 20 gi 
we flaszkach w sklepie 22 grszy, z do- 
stawą do domu 25 groszy. 

Jaja kopa hurt. 2,60 zł, sztuka 5 gr. 

Śmietana kwaśna i słodka litr hurt 
60 groszy, detal 1 złoty. 


po- 


twórczość z 42.867 tonn w analogicz- 
nym miesiącu r. z. spadła do 38.137 
tonn w marcu br., ekspedycja krajowa 
z 23.404 na 21.512 tonn, a eksport z 
19.905 tonn na 11.865 tonn. Liczba 
czynnych _ zakładów przeróbczych 
zmniejszyła się w porównaniu z mic- 
siącem ponrzednim o jeden zakład i 
wynosiła 28, wę, 35 czynnych za- 
kladów w marcu r. ub. Przeróbka ro- 
dy zmniejszyła + 7 41.956 tonn w 
m.esiacu poprzednim na 41.273 tonn w 
niesiącu sprawozdawczym. REP 
Qżywienie, jakie zanotowano 


c 


W 


NASIONA: 


SKŁAD 
NASION 


z pierwszorzędnych plantacyj krajowych i zagranicznych, 
© najwyższej sile kiełkowania — poleca 


EDMUNDRIEDL 


Cenniki szczegółowe wy- 
syłam na żądanie. 


Lwów, ul. Rutowskiego I. 3 


WARZYWNE KWIATOWE 


FENIKS weWiedniu 


Generalne Przedstawicielstwo 
we LWOWIE 
pl. Marjacki 7. 

Daty dotyczące całej > sę po ko 


niee roku 1 


Zbiór składek 177 Św złotych 


Stan funduszów gwarancyjnych 679 mil- 
Mt 0 ała A 
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dość  chwiejnie. Między innemi dolar 
notowano przedpołudniem na giełdzie 
czarnej 5.34 zł., w południe 5.40, popo- 
Towarzystwo ubezpieczeń ma Życii 


WA NDA GILOWSKA 


„Chemja i miłość” 


— Wy wszystko z punktu chemii, — mówi z iryta- 
cją Manka A jako człowieka nie żal wam go? 

— Owszem, choćby dlatego, że się tak prędko 
skończył. Zanim znowu jego cząstecżki wcielą się 
w życie, nas już nie będzie, i nie popijemy już razem, 

— Dajcie spokój — przerywa Irenka — nie plećcie. 
Chodźmy gdzie między ludzi. Nie chcę zostać sama z po- 
nuremi refleksjami.. 

— Mówiła mi Anka, że dyrektor starał się o ciebie. 
Byłabyś dziś bogatą wdową. 

— A najważniejsze, że młodą — wtrąca Załużka. 

Irenkę drażni rozmowa z której wynika, że nie prze- 
feli się tak śmiercią dyrektora jex nna. No tak, bo czem- 
że on dla nich był, przelotny znajomy i dobry towarzysz 
zabaw. A dla niej? Nużący wielbiciel, ale za to "hojny 
w prezentach ! zawsze chętny do usług w ciężkich sy- 
tuacjach życiowych. Trzy miesiące temu, jeszcze pełen 
merzeń, a dziś proces chemicznego rozkładu — myśli 
z goryczą. 


Załużka i Hanka gotowi do wyjścia czekają w mil- 
czeniu na Irenkę. Ale ona w ostatniej chwili postanawia 
zostać. Tłumaczy się pilną pracą, o której rzekomo za- 
pomniała. Załużka z Hanką próbują ja wyciągnąć bodaj 
na spacer, lecz wysiłek ich nie odnosi skutku. Wreszcie 
wychodzą. 

Strach zmieszany z jakąś beznadziejną pustką 
ogarnia ją. — Na mnie każda śmierć tak deprymująco 
działa — pociesza się, zabierając do przygotowania mie- 
szaniny. Jak zwykle musi otworzyć okno, z poza chmur 
ukazuje się księżyc. Wpatrzona w niebo szuka tego co 
odszedł, gdzieś za chmurami. Usta machinalnie szesca 
„Wiecznę odpoczywanię racz mu dać Panie". 


68 


życie idzie swoim trybem. Szybko zapomnieli “Iudzie] 
o tym co odszedł. Jeszcze tylko raz poruszyły się języki 
w Szybkiem tempie na wiadomość o cichym ślubie 
wdowy po dyrektorze, który odbył się w połowie maja. 
Do zapracowanei Irenki wiadomość ta dotarła znacznie 
później, i to w dziwnych okolicznościach. Dostała zawia- 
domienie z banku, by w sprawie uregulowania pożyczki 
przybyła do kancelarii dyrektora. Zdziwiona i zaniepo- 
kojona, wybrała się w tym samym dniu do banku, Wo- 
źny wprowadził i zameldował ją dyrektorowi. Już po 
jego minie urzędowo uprzejmej zrozumiała, że czeką ją 
przykra niespodzianka! Załęła wskazane miejsce w fotelu 
czekając na indagację. 

— Poprosiłem panią tu w dość nieprzyjemnej spra- 
wie. Wdowa po śp. Klosiu, a od kHku dni żena kapitana 
Lechickiego, oświadczyła, że weksli wystawione przez 
panią, a żyrowanych przez jej nieboszczyka męża, pro- 
longować nie będzie. Jest tam jak mi wiadomo da za- 
płacenia cztery tysiące złotych. Chciałem się z panią 
porozumieć, jak pani myśli tę sprawę uregulować? 

— Ja mam przecież dług zaciągnięty na dom, który 
jest moją własnością — tłómaczy się niepewnie. 

— Nigdy w życiu. My hipotecznych pożyczek nie 
udzielamy. To zwyczajna Pożyczka, weksiowa. Może 
dyrektor tak pani powiedział. ' 

— Tak, dlatego też byłam pewną, że pożyczka jest 
ną dłuższy okres. | 

— Niespodziewał, się, że następnej prolongaty już 
nie podpisze. No, ale wracając do rzeczy, nas obchodzą- 
cej w tej chwili, w jakim mniej więcej czasłe zobowiązu- 
je się pani wykupić weksle? 

— Nie dysponuję żadną kwotą, panie dyrektorze. 
Mogłabym tylko wówczas, gdybym już coś zarabiała, 
a kiedy to się stanie, niewiem. 

— No, my tak nieokreślonym czasem nie możemy 
się kierować. Tym razem zrobimy ustępstwo z prolon- 
gata trzv miesieczna. Zapłaci pani procent od Laziiatu, 


a do 15 lipca wystara się o całą kwotę, Może w mieście 
w którem pani ma swoją posiadłość uda jej się zacią: 
gnąć hipotekę, lub może tu w Banku Gospodarstwa Kra- 
jowego. Dłużej jak do 15-go sierpnia czekać nie mo» 
żemy, tembardziej, że likwidujemy zupełnie naszą pla. 
cówkę. 

Irenę ogarnia rozpacz i beznadziejność; chce mówić, 
prosić dyrektora, lecz łzy wiszące pod powiekami 
i zdenerwowanie nie daje jej wypowiedzieć słowa. Dy- 
rektor zapomina w tej chwili, że Irenka jest znajomą 
jego kolegi, że zachwycał się nią swego czasu, jest zim 
nym biuralistą i niczem więcej. 

Opuszcza biuro ze spuszczoną głową. Nie wie nawe! 
czy pieniądze, które posiada wystarczą na zapłacenie 
procentu, W myśli oblicza ile ma wydatków na bieżący 
miesiąc i jak da radę temu wszystkiemu. Matka przyśle * 
sześćdziesiąt złotych na pierwszego. Postanawia zaraz 
napisać. Chyba zastawi puderniczkę. 

O szukaniu hipoteki nawet nie myśli, Zresztą matka 
ma jeszcze z pół tysiąca do spłacenia z zaciągniętej na 
remont domu pożyczki. 

Wszystko to jednak jest niczem, wobec niemożli- 


„wości skończenia doświadczeń nad wynalazkiem. Już 


z ostatnich prób, wychodził coraz bardziej zbliżony do 
węgla aktywnego produkt. Trzeba mieć pleniądze na 
opłacanie gazu, chemikalji | ewentualnych analiz, żeby 
wiedzieć jaką siłę absorbcyjną posiada. 

Pracę dyplomową oddaje w początkach czerwca 
i gdyby jeszcze z wynalazkiem uporać się, może wybrnę- 
łaby jakoś z tarapatów pieniężnych. Bo przecież td 
straszne jest być winną i nie mieć z czego oddać długu. 
Czemu on ją okłamał, twierdząc, że to pożyczka hipo- 
teczna — myśli o dyrektorze. Chciał widocznie jak naj- 
szybciej przyjść je] z pomocą, niebiorąc w rachubę swo- 
jej śmierci. Czy jest w tem coś dziwnego? Czy ktoś 
z nas myśli o swojej śmierci? Myślimy zawsze o drugich, 
siebie asekurujemy długowiecznością, która rozmaicie 
nam sie przedstawia, C à n.) 


Nr. 132 


, 

WARSZAWA. 13. V. (PAT). Zgon 
Marszałka Piłsudskiego wywołał wielkie 
wrażenie w całym kraju. Warszawa po- 
grążóna jest w żałobie, 

Na wszystkich gmachach publicz- 
nych i prywatnych, jak również na 
wszystkich gmachach, w których 
mieszczą się ambasady, poselstwa, 
lub konsulaty obce, powiewają flagi 
opuszczone do połowy masztu i spo- 

wite kirem. 

Na wystawach widnieją  fotografje 
Marszałka przybrane zielenią i kirem. 
Dzienniki wyszły w czarnych obwódkach. 
Ludność stolicy rozchwytuje poszczegól- 
ne wydawnictwa. Widać grupki osób 
czytających na ulicach wiadomość o zgo- 

ie 


„Przed Belwederem ptzechodnie w skit- 
pieniu i ciszy odkrywając głowy, odda- 
iąc hołd Zmarłemu Marszałkowi. 

Na placu belwederskim powiewia 
wielka czarna chorągiew, opuszczo* 
na do połowy masztu. Przed pałacem 
wartę honorową spelnia zolnierze 
1 pułku szwoleżerów im. Ma-szałka 
Piłsudskiego z obnażonemi szablami. 

Ciało Marszałka spoczywa w sa- 
lonie, dawnym pokoju  jadalnym 

Zmarłego. 

Od rana mjr. Dr. Kaliciński i docent 
Dr. Laskowski przystąpili do balsamowa- 
nia ciała. Wczoraj w nocy zdjęto maskę 
pośmiertną Marszałka. 

WARSZAWA. 13. V. (PAT). Prezy- 
djum miasta stoł. Warszawy z prezyden 
tem miasta Starzyńskim na czele wysto- 
sowało do obywateli stolicy odezwę, w 
której m. i. pisze: Śmierć największego 
Obywatela kraju pogrążyła nas w naj- 
głębszej żałobie. Na nas wszystkich spa- 
da teraz podwójny.obowiązek wzmożo- 
nej ,ofiarnej pracy dla dobra Ojczyzny. 
Wzywam wszystkich obywateli stolicy do 
wywieszenia emblematów _ żałobnych, 
oraz do zachowania dostojnej powagi. 


POLSKA AKADEM]JA LITERATURY 
zwołała na jutro specjalne posiedzenie 
celem uczczenia pamięci Marsz. Piłsud- 
skiego, nietylko męża stanu, nietylko żoł- 
nierza, ale także pisarza i przyjaciela 
sztuk i nauk. 

KS, KARDYNAŁ KAKOWSKI 
U TRUMNY. 


AWARSZAWA. 13. V. (PAT). Dziś o 
godz. 10-tej rano Ks. Kardynał Kakowski 
przybył do Belwederu i udał siz do sali, 
gdzie złożone zostało ciało $. p. Marszał- 
ka Piłsudskiego. Kardynał Kakowski u- 
klakt przy zwłokach i pozostawał chwilę 
w modlitwie. 

Następnie Ks. Kardynał Kakowski zło- 
żył kondclencje na ręce p. Marszałkowej 
Aleksandry Piłsudskiej. 

WARSZAWA. 13. V. (PATY. Dziś o 
fodz. 10.30 Kardynał Kakowski przybył 
do prezydium Rady Ministrów i złożył 
premierowi Sławkowi kondolencje w i- 
mieniu własnem i duchowieństwa. 
WYSTAWIENIE TRUMNY NA WIDOK 

PUBLICZNY. 


WARSZAWA. 13. V. (PAT). Trumna 
ze zwłokami Marszałka Piłsudskiego zo- 
stanie wystawiona na widok publiczny. 
Q dniu, w którym to się ocbędzie i o 
miejscu, w którem cała ludność będzie 
mogła złożyć hołd Wodzowi Narodu, — 
nastąpi oddzielne zawiadomienie. 


ZAMKNIĘCIE GIEŁDY. 


WARSZAWA, 13. V. (PAT). Z powo- 
du zgonu Marszałka Piłsudskiego i ogło- 
szenia żałoby narodowej, *7 dniu dzisiej- 
szym, oraz w dniu pogrzebu, warszawska 
giełda będzie nieczynna. 


POCZTOWY ZNACZEK 
ŻAŁOB 


WARSZAWA. 13. V. (PAT), Minister- 
stwo poczt i telegrafów wydało 25-gro- 
szowy żałobny znaczek pocztowy, czarny 
z portretem Marszałka Piłsudskiego w 
żałobnej obwódce, oraz telegraficzne 
blankiety żałobne. 


GŁOS DZWONÓW KRAKOWSKICH. 


KRAKÓW. 13. V. (PAT). Dziś o go- 
dzinie 9-tej Ks. Metropolita Sapieha za- 
rządził dzwonienie we wszystkich kościa- 
łach diecezji krakowskiej. Na znak ża- 
łóby odezwał się w Krakowie dzwon Zy- 


gmunta. 
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FUTRA PRZECHOWUJE 


najstaranniej, pełna gwarancja, ceny 
zniłome, Magazyn i Pracownia Fater 


Karol SCHURER 


Lwów. Senatorska Ila. Tel. 269.56 
Firma chrześcijańska 862 
AMGREGGWOREGMEANAGRZUGKZENE 


NIE INR ARUS 


WARSZAWA 13. 5. (PAT) We wczorajszem 
posiedzeniu Rady Gabinetowej wzięli udział: 
marszałek Sejmu dr. Świtalski, i marszałek Se- 
natu Raczkiewicz, którzy udali się po posie- 
dzeniu do Beiwederu, gdzie złożyli hołd zwło- 
kom Marszałka Piłsudskiego. 

WARSZAWA 13. 5. (PAT) Uniwersytet war- 
szawski zawiesił wykłady i ćwiczenia w dniń 
dzisiejszym z powodu zgonu Pierwszego Mar- 
szałka Polski Józefa Piłsudskiego. 

WARSZAWA 13. 5. (PAT) Zarząd Główny 
Polskiego Czerwonego Mrzyża odbył w dniu 
dzisiejszym o godz. 10.30 nadzwyczajne uroczy: 
ste posiedzenie, na którem odczytano orędzie 
P. Prezydenta Rzplitej o śmierci Marszałka 
Piłsudskiego. Okręgi i oddziały P. C. K. na 
swych terenach zamanifestują dział w żałobie 
naródowej zarówno w swojem gronie, jak i łącz- 
nie z innemi żałobnemi uroczystościami. 

WILNO, 13. 5. (PAT). Wiadomość o zgonie 
Marsząłka Piłsudskiego nadeszła tu późną nocą 
i wywołała wstrząsające wrażenie. Trzerwano 
wszelkie uroczystości i zabawy. 

ŁUCK. 13. 5. (PAT) Wiadomość o zgonie 
Marszałka Piłsudskiego wywarła na całym Wo- 
łyniu olbrzymie wrażenie. Wszystkie gmachy 
państwowe i domy prywatne wywiesiły okryte 
kirem flagi. Na murach miast ukazało się prei 
dzie P. Prezydenta Rzplitej, donoszące o śmier- 
ci Marszałka. Do p. wojewody wołyńskiego 
zgłaszają się delegacje  organłzacyj polskich 
ł ukraińskich z wyrazami najgłębszego żalu i 
wiernóści dla Rzplitej. Wszędzie panuje nastrój 
pełen powagi i skupienia. 

KATOWICE 13. 5. (PAT) Wiadomość o zgo- 
nie Marszałka Piłsudskiego nadeszła w póź- 
nych godzinach wieczornych, wywołujące wstrzą« 
mające wrażenie, Od samego rana ma wszyste 
kich gmachach państwowych i samorządowych 
oraz na domach prywatnych powiewają flagi 
państwowe, opuszczone do połowy masztu. 
Główne ułice toną w powodzi chorągwi. prze- 
pasanych kirem. Niemal wszystkie sklepy na 
główniejszych ulicach. przybrały kirem wysta- 
wione w oknach portrety Marszałka Piłeudskie« 
go. ` 

W godzinach prżedpołudniowych na ręce p. 
wojewody Grażyńskiego składali kondolencje 
przedstawiciele wszystkich konsulatów, mają- 
cych swą siedzibę w Katowicach, władz samo- 
rządowych, samorządu gospodarczego, przemy- 
słu, delegacje organizacyj i stowarzyszeń i td. 
Prezydjum miasta Katowic zwołało na godz, 
17-tą nadzwyczajne posiedzenie Rady Miej. 
skiej celem złożenia hołdu zmarłemu Marszał 
kowi, 

Ogodz. 12 we wszystkich zakładach przemysła 
wych na całym terenie Śląska przerwano pra- 


MATERJAŁY BIELSKIE 


ubrania. trenchcoaty, zarzutki, spodnie 


nisowe, kostjumy, płaszcze damskie poleca 
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wrażenie w krajuposkonie śp. Marsz. Pilsudskie 


eę, poczem przed zgromadzonemi załogami 
odczytano orędzie P, Prezydenta Rzplitej. 

BORYSŁAW, 13. 5. (PAT). Wiadomość o zgo- 
nie wodza narodu Marszałka Piłsudskiego do- 
tarła do Zagłębia naftowego po godz. 12-::3 
w nocy i rozeszła się lotem błyskawicy, wywo- 
łując wstrząsające wrażenie i żałobę wśród naj- 
sżerszych warstw  Judności. Dziś rano na 
wszystkich gmachach publicznych i domach 
prywatnych zawiesżone zostały chorągwie ża- 
łobne. 

ŻÓŁKIEW 13. 5, (PAT) Wiadomość o śmier- 
ci Marszałka Piłsudskiego wywarła tu przygnę- 
błające wrażenie. Wczesnym rankiem na wszy- 
stkich budynkach zawisły chorągwie o bar- 
wach narodowych obniżone do pół masztu, O 
godz. 10-ej odprawione zostały nabożeństwa 
żałobne w kościele OO. Dominikanów, w cer» 
kwi gr. kat i w synagodze. 

Przed udaniem się na nabożeństwo dowódca 
pułku płk. Gerulewicz odczytał rozkaz ministra 
spraw wojskowych, zaś po nabożeństwie pdczy» 
tał orędzie p. Prezydenta Rzeczypospolitej. 

Na znak żałoby zamknięto w mieście wszyst 
kie sklepy. 

POZNAŃ. 13. V. (PAT). Wiadomość 
o śmierci Marszałka Piłsudskiego. która 
nadeszła w nocy, wywołała wstrząsające 
wrażenie. Dziś rano na wszystkich gma- 
chach urzędowych i publicznych wywie- 
szonn flagi żałobre. 

TORUŃ. 13. V. (PAT). Wiadomość o 
zgonie Marszałka Piłsudskiego rozeszła 
się w Toruniu w nocy. Po ogłoszeniu jej 
przez Polskie Radjo we v'szystkich loka- 
łach przerwano koncerty i zabawy. Na 
ulicach ukazały sie nadzwyczajne wy- 
dania dzienników, Na wszystkich budyn- 
kach wywieszono flagi opuszczone do 
połowy masztu, okryte kirem. 

BIAŁYSTOK. 13. V. (PAT). Wiado- 
mość o zgonie Marszałka Piłsudskiego 
wywołała na terenie całego województwa 
wielkie przygnębienie. W wielu miejsco- 
wościach ludność samorzutnie przystą- 
piła dọ organizowania manifestacyj ża- 
łobnych. W Supraślu robotnicy zakła- 
dów przemysłowych porzucjił na jedną 
godzinę pracę. W innych miejscowo- 
ściach straże pożarne zarządziły zbiórki 
żałobne. 

W wiełu najbardziej odległych wsiach 
ludność przyjęła wiadomość o zgonie 
Marszałka Piłsudskiego ze łzami w 
oczach. 


ten- 


ŚWITALSKI 


Ostatnie chwile 


ś. p. Marsz. 


WARSZAWA 13. 5, (tel. wł. G) 
Śp. Marszałek Piisudski iakkolwiek od 
dłuższego czasu ciężko niedomagał, to 
jedhak jeszcze przed paru dniami zaj- 
mował się sprawami państwowemi. W 
piątek wieczorem odbył konferencję 
z min. Beckiem na temat jego roz- 
mów z min. Łavalem. 

W sobotę stan zdrowia żnacznie 

się pogorszył fak, że Marszałek 
wyspowiadał się. wezwał do siebie 


Piłsudskiego 


gen. Rydza - Śmigłego, którego 

sam wskazał ne swego następcę ra 

stanowisko Generalnego Inspekto- 
ra Sił Zbrejnych. 

W niedzielę od godziny 11 przed- 
poł. chory był już przeważnie nieprzy- 
tomny i tylko chwilami odzyskiwał 
świadomość. Przy zgonie obecny był 
prócz członków rodziny i lekarzy gen. 
Rydz. - Śmigły. 


Pogrzeb w czwartek lub piątek 


w Krakowie, 


Warszawa na zhak żałoby przy- 
strojona jest sztandarami o barwach 
narodowych opuszczonemi do połowy 
masztów. Wszystkie widowiska odwo- 
łano. W masie panuje nastrój spokoj- 
ny i poważny. Pod Belwederem gro- 
madzą się przez cały dzień grupy osób. 

O godz. 12 rozpoczeło się dziś po- 
siedzenie Rady Ministrów, poświęcone 


na Wawelu 
przedewszystkiem ułożeniu programu 
uroczystości pogrzebowych. W tej 


chwili jeszcze 
ostateczna decyzja co do terminu 
i miejsca pogrzebu nie jest zna- 
na. Według wszelkicgo prawdopo- 
dobieństwa pogrzeb odbędzie się 
w Krakowie, na Wawelu, we 
czwartek lub piątek. 


Min. Laval zatrzyma się w Warszawie 


aby złożyć kondolencje 


Marszałek zmarł w sypialni pałacu | 
telwederskiego na pierwszem piętrze 
od ogrodu. Następnie zwłoki Jego prze 
niesiono do salonu na parterze. Jutro 
od godziny 9 rano wystawione one bę- 
dą na widok publiczny, prawdopodo- 
bnie na dziedzińcu Belwederu pod 
baldachimem. 


imieniem swego rządu 


Prezydent Rzpiitej, marszałkowie 
Sejmu i Senatu oraz członkowie rządu 
w nocy z niedzieli na poniedziałek 
złożyli hołd Zmarłemu i kondolencje 
rodzinie. Dziś od samego rana zaczęli 
Się wpisywać do księgi kondolencyjnej 
Przedstawiciele dyplomacji i różne o- 
sobistości ze świata politycznego, 


St. 9 


Rząd francuski wydał polecenie 
min. Łavalowi, ażeby w drodze po- 
wrotnej z Moskwy zatrzymał się w * 
Warszawie i złożył kondolencje i- 
mieniem rządu francuskiego. 
PARYŻ 13. 5. (PAT) Agencja Ha- 
vasa donosi: Na wszystkich gmachach 
rządowych i publicznych w Paryżu, o0- 
raz we wszystkich ambasadach i po- 
selstwach francuskich wywieszono dziś 
flagi, opuszczone do połowy masztu 
na znak żałoby z powodu zgonu Mar- 
szałka Piłsudskiego. Taka sama ma- 
nifestacja żałobna odbędzie się w dniu 
pogrzebu Marszałka Piłsudskiego. 


W domu żałoby 


WARSZAWA. 13. V. (Tel. wł. G.Y. 
Poranne dzienniki warszawskie podają 
informacje z domu żałoby. ę = 

W hallu pałacu Belwederskiego — pi- 
szą — odbywa się normalna praca służ- 
by. Dopiero w pierwszym pokoju. widać 
grupę wyższych oficerów i najbliższych 
osób. Na twarzach wszystkich przebija 
smutek i przygnębienie. 

Rodzina i najbliżsi krewni 5. p. Zmar- 
łego zgromadzeni są w dawnej sypialni 
księżny Łowickiej. W osobnym pokoju 
przebywa samotnie Wdowa. 

Zwłoki ś. p. Marszałka Piłsud- 
skiego spoczywają chwiłowo w ma- 
łym salonie, na mahoniowem łóżku, 
oświetione rzęsistem światłem i u- 

brane tulipanami. 

Twarz $. p. zmarłego jest skupiona 
i spokojna. 

U wezgłowia klęczą córki Wanda i Ja- 
dwiza. 

W pokoju panuje niczem niezamącana 
cisza. f 

+ » EJ 


Jak już dnnosiliśmy, dłuższą chwilę 
spędził u zwłok nowomianowany, Gene- 
ralny Inspektor Sił Zbrojnych, gen. dywi- 
zji Rydz-Śmigły. 

O godz. 0.15 przybył do Belwederu 
Prezydent Rzeczypospolitej i spędził dłuż- 
szą chwilę na modlitwie. 

* + + 

Póżną nocą lekarze przystąpili do 
sekcji, a następnie baiczmowaria 
zwłok. Równocześnie jeden z artystów- 
plastyków zrobił odlew ::aski pośmiert- 
nej. 

i kd * +$ 

WARSZAWA. 13. V. (TeL wł. G.). 
Jak nas informują, $. p. Marsz. Piłsudski 
jeszcze przed kilku laty zadcc. iował © 
szczegółach swego pogrzebu, 

Mózg swój $. p. Marszałek przezna- 
czył na cele badań naukowych. 

Dowodem specjalnych v'ęzłów. łączą- 
cych $. p. Zmarłego z Wilnem, była osta- 
tnia wola, aby serce spoczęło w tem 
mieście. obok prochów matki. 

Zwłoki według otrzymanych przez nas 
informacyj mają spocząć a Wawelu, w 
grobach królewskich. 


Przed Belwederem 


WARSZAWA. 13. V. (PAT). Przed 
Belwederem ludność stolicy w dalszym. 
ciągu składa hołd zwłokom $. n. Mars ::1- 
ka. Ciągną szeregiem ":ałe dzieci, mło- 
dzież, ludzie dojrzali i starcy. 

Lśniące limuzyny korpusu dyploma- 
tycznego przywożą przedstawicieli 
państw obcych w Warszawie. Długi sze- 
reg aut po obu stronach dziedzińcą. ale 
zamiast radosnych twarzy, blade oblicza, 
ściągnięte żalem. i 


Z żAŁOBNEJ KARTY 


Sp. Włodzimierz de Fárád Vörös 


em. sędzia okr., zmarł w mieście naszem po 
długich i cieżkich cierpieniach w 67 r. życia. 
Pochodził ze starej, dobrej rodziny węg, a 
pradziad Jego jeszcze w r. 1848, uchodząc przed 
wypadkami w swej Qjczyźnie, skorzystał z go- 
ścinności polskiej, wierząc w przyjażń obu na- 
rodów. Potomkowie Jego ukochali tę ziemię, 
która ich żywiła, $. p. sędzia Vörös należał do 
najlepszych synów swej polskiej ojczyzny. Głę- 
boką wiedzą prawniczą, erńotami obywatela i 
dobrego członka społeczeństwa, przynosił nam 
i sądownictwu poł. chlubę. Człowiek nieskazi- 
telnego charakteru, zacnych zasad 1 szlachet- 
nych pojęć, swój szczytny zawód wyniósł na 
wyżyny ideału. Nie znał uprzedzeń, nie dał na 
siebie wpływać, kierował się wyrozumiałością i 
wybitną tolerancją. Z właściwą Mu subtelnością 
wniknął zawsze w meritum każdej sprawy, bro- 
nit słabych i skrzywdzonych, miał pobłażania 
dla ułomności ludzkich. Z wiary głębokiej czer- 
pał nietylko przywileje życia chrześcijańskiego, 
lecz obowiązki najcięższej służby dla miłości 
bliźniego. Na swych etapach pracy we Lwowie, 
Cieszanowie, Peczeniżynie i Samborze, poza obo- 
wiązkami zawodu, pełnił obywatelskie i cha- 
rytatywne powinności, Towarzyszy Mu do gro- 
bu najcenniejsza zdobycz sprawdzeń życiowych 
— uznanie, wdzięczność i szaeunek. Osierocf 
żonę Zofję z Mianowskich, córkę Annę i siost£ 
Jadwigę. Cześć Jego namięcił ch 
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„KIJRJER* z dnia 14 maja 1933 


JLSKI JÓZEFA 


SKON MARSZAŁKA POL 


WARSZAWA. 13. V. (Tel. wł. G.). 
JAK JUŻ DONIEŚLISŚMY W CZĘŚLI 
WCZORAJSZEGO NAKŁADU, P!'ERW- 
SZY MARSZAŁEK POLSKI, JÓZEF PIŁ- 
SUDSKI ZMARŁ DNIA 12. MAJA B, R. 
O GODZINIE 20.45, W PAŁACU BEL- 
WEDERSKIM W WARSZAWIE. 

Ostatniego namaszczenia olejami świę- 
tymi udzielił ks. Władysław  Korniło- 
wicz. 

Cierpienia Marszałka Piłsudskiego 
rozwijały się od kilku miesięcy. Wezwa- 
ny z Wiednia protesor Wenckebach oraz 
dr. Antoni Stefanowski rozpoznali raka 
żołądka i wątroby, 

Stałą opiekę lekarską wykonywali pod 
kierownictwem generała dr. Stanisława 
Roupperta: ppułk. dr. Stefan Mozołowski, 
major dr. Henryk Cianciara 1 major dr. 
Felicjan Tukanowicz. > 

Gwałtowne pogorszenie rastąpiło w 
dniu 11 maja br. w postaci silnego krwo- 
toku żołądkowego, który spowodował 
osłabienie serca a następnie Śmierć. 

„ ORĘDZIE P. PREZYDENTA RZPLITEJ 

Warszawa, 12. 5. (PAT). Pan Pre- 
żydent Rzeczypospolitej Ignacy Mo- 
ścicki ogłosił dziś wieczorem następu- 
jące orędzie: 

Do obywateli Rzeczypospolitej! 

Pierwszy Marszałek Polski Józef 
Piłsudski życie zakończył. Wielkim tru- 
dem swego życia budował siły w na- 
rodzie. Genjuszem umysłu, twardym 
wysiłkiem wali Państwo wskrzesił. Pro- 
wadził je ku odrodzeniu mocy własnej, 
ku wyzwoleniu sił, na których przyszłe 
losy Polski się oprą. Za ogrom Jego 
pracy danem mu było oglądać „państwo 
nasze jako twór żywy, do życia zdolny, 
10 życia przygotowany i armję naszą, 
ławą zwycięskich sztandarów okrytą. 

Ten największy na przestrzeni całej 
naszej historji człowiek, z głębi dzie- 
jów minionych moc swego ducha czer- 
pał i nadludzkiem wytężeniem myśli 
łrogi przyszłe odgadywał. Nie siebie 
'am już widział, bo dawno odczuwał, że 
siły Jego fizyczne ostatnie posunięcia 
znaczą. Szukał i do samodzielnej pracy 
zaprawiał ludzi, na których ciężar od- 
pówiedzialności zkoiei miałby spocząć. 
Przekazał narodowi dziedzictwo myśli, 
? honor i potęgę Państwa dbałej. Ten 
lega testament nam żyjącym przekaza- 
ny, przyjąć i udźwignąć mamy. 

Niech żałoba i ból pogłębią w nas 
zrozumienie naszej, całego narodu od- 
powiedzialności przed Jego duchem i 
przed przyszłemi pokoleniami. 

(—) Prezydent Rzeczypospolitej 
Ignacy Mościcki 
Warszawa Zamek, dnia 12 maja 1935 r. 

WARSZAWA. 12. 5. (PAT) Pan Pre- 
zydent Rzeczypospolitej mianował w dniu 
12 maja br. generalnym inspektorem sil 
zbrojnych generała Dywizji Edwarda 
Rydza Śmigłego. 

Równocześnie Pan Prezydent Rzeczy- 
pospalitej mianował kierownikiem Mini- 
sterstwa Spraw Wojskowych generała 
Brygady Tadeusza Zbigniewa Kasprzyc- 


EE 
!ARSZAWA 12, 5. (PAT) P. Mini- 
ster Spraw Wewnętrznych zarządził za- 
wieszenie wszelkich widowisk aż do dal- 
szych decyzyj. 

WARSZAWA 12. 5. (PAT) Na wieść 
o zgonie Pierwszego Marszałka Polski 
Józefa Piłsudskiego, odbyło się posiedze- 
die Rady Gabinetowej, poczem p. Premjer 
Sławek udał się na Zamek, gdzie został 
przyjęty przez p. Prezydenta Rzeczypo- 
spolitej na dłuższej audjencji. 

WARSZAWA 12. 5. (PAT) O godzi- 
nie 12-ej w nocy, po posiedzeniu Rady 
Gabinetowej cały Rząd z p. Premjerem 
Sławkiem na czele udał się do Belwede- 
ru, by złożyć hołd Zmarłemu Pierwszemu 
Marszałkowi Polski Józefowi Piłsudskie- 
mu. 


Rozkaz gon. Kasprzyckiego 


WARSZAWA, 12. 5. (PAT). Kie- 
townik Ministerstwa Spraw Woj- 
skowych gen. Brygady Kasprzycki wy- 
dał następujący rozkaz: 

„Marszałek Polski Józef Piłsudski 
po dłuższej chorobie zakończył życie. 
W imię sprawy, którą nam pozostawił 
zmarły Wódz Naczelny, cios, co ude- 
"zył w naród i armję, w niczem nie mo- 
te osłabić wartości i wysiłku służby 
tołnierskiej, 


Pan Prezydent 
mianował genralnym inspektorem sił 
zbrojnych generała dywizji Śmigłego 
Rydza Edwarda, mnie powierzył pełnie- 
nie obowiązków ministra spraw woj- 
skowych. 

Na dzień 13 maja br. rozkazuję: 
1) Przed frontem wszystkich oddziałów 
odczytać orędzie P. Prezydenta Rzeczy- 
pospolitej, 2) Na sztandary i chorągwie 
pullowe nałożyć uroczyste kokardy ża- 


Rzeczypospolitej ! łobne, 3) Generałowie, oficerowie i pod- 


oficerowie zawodowi nałożą żałobne 
opaski. Chorągwie państwowe z żałobą 
cpuścić do połowy masztu, 

(—) Kasprzycki 

_ generał brygady 

WARSZAWA, 12. 5. (PA1). Rada 

Ministrów na posiedzeniu odbytem w 
niedzielę uchwaliła ogłoszenie żałoby 
narodowej. 


Kilka dat biograficznych 


Zanim podamy obszerniejszy życio- 
rys zmarłego dzisiaj Marszałka Polski, 
przypominamy dzisiaj główne daty jego 
bogatego w wydarzenia życia: 

Józef Piłsudski urodził się w Zuło= 
wie, w tej części Litwy, która należy 
do Polski, z rodziny ziemiańskiej. Gim- 
nazjum ukończył w Wilnie, poczem stu- 
djował medycynę na uniwersytecie w 
Charkowie. W r. 1887 został zesłany 
administracyjnie na Syberję z powodów 
politycznych, w r. 1892 powrócił na 
Litwę i do Królestwa i wstąpił do PPS. 
W r. 1899 został aresztowany w Łodzi 
wskutek wykrycia w jego mieszkaniu 
drukarni „Robotnika“.  Przewieziony 
został do Petersburga, skąd uciekł i 
przebywał jakiś czas w Krakowie. 

W r. 1904-5 kierował J. Piłsudski 
akcją terorystyczną w Królestwie, w r. 
1905 spowodował rozłam w PPS., w 
wyniku którego powstała frakcja rewo- 
lucyjna PPS, mająca w programie nie- 
podległość Polski, oraz PPS lewica, 0- 
graniczająca się do autonomii. 

Po stłumieniu ruchu rewolucyjnego 
w Królestwie Piłsudski organizował w 
Krakowie i w Galicji zwiazki strzelec- 
kie, które w chwili wybuchu wojny 
wkroczyły do Królestwa. 

Dalsze losy Piłsudskiego są jeszcze 


w świeżej pamięci żyjącego dziś poko- 
lenia. W r. 1917 został Piłsudski osa- 
dzony przez Niemców w Magdeburgu. 
Od r. 1918 do 1922 był Naczelnikiem 
Państwa, w r. 1923 szefem sztabu ge- 
neralnego. 

W dniu 13 maja upływa 9 lat, jak 
mieszkający w Sulejówku marszałek 
Piłsudski dokonał przy pomocy wojska 
zamachu, który zainstalował w pań- 
stwie nowy reżim, zwany popularnie 
pomajowym lub sanacyjnym. Od tego 
czasu Piłsudski zajmował w rządzie 
stanowisko ministra spraw wojsko- 
wych, z wyjątkiem krótkiego okresu, 
kiedy stał na czele rządu. By! ponadto 
stale generalnym Inspektorem sił zbroj- 
nych. Jego rola polityczna wybiegała — 
jak wiadomo — daleko poza jego funk- 
cje oficjalne. 

Pogłoski o złym stanie jego zdro- 
wia krążyły od kilku lat, dwukrotnie w 
tych czasach wyjeżdżał marsz. Piłsud- 
ski zagranicę: na Maderę i do Egiptu. 
Zwróciło uwagę, że w uroczystościach 
związanych z ogłoszeniem nowej Kon- 
stytucji w dniu 23 kwietnia nie brał 
udziału. Nie mógł także przyjać min. 
Lavala. 

Umarł w przeddzień 9-tej rocznicy 
marszu na Warszawę. 


2 kołnierze irez. mank. 
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czysty natur. jedwab 


KURJER SPORTOWY 


1CH. STADLER 


ms Lwów, Jagiellońska I. 15 
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Austrja-Polska 5:2 


„WIEDEŃ, 12. 5. W niedzielę odbył | szybka. W ataku dobrze grała jedynie 


się międzypaństwowy mecz Polska — 
Austrja. Zwyciężyła reprezentacja 
Austrji 5:2 (3:1). Gra wykazała przez 
cały czas przewagę Austrjaków, któ- 
rzy z wyjątkiem krótkich okresów pa- 
nowali całkowicie nad boiskiem. 
W drużynie polskiej brak było zrozu- 
mienia między poszczególnemi linjami. 
Wszystkie ataki Polaków miały cha- 
rakter nieplanowej akcji, lecz spora- 
dycznych wypadów. 

Fontowicz w bramce był przez cały 
czas zatrudniony. Naogół wywiązał on 
się ze swego zadania i obronił wiele 
niebezpiecznych strzałów pod bramką 
polską. Dwukrotnie został wepchnięty 
do bramki razem z piłką. Obrona: Bu- 
łanow i Michalski, stała na wysokości 
zadania, pomoc ofiarna, ale za mało 


prawa strona: Riesner i Matjas. 

U Austrjaków najlepszą częścią 
drużyny był napad. Prowadzenie dla 
Austrji zdobył Hanneman w 11 min. W 
26 min. z zamieszania podbramkowego 
Vogel II uzyskał drugą bra'nkę. Trze- 
cia bramka dla Austrji padła w kilka 
minut później ze strzału Hannemana. 
Na minutę przed zakończeniem pierw- 
szej połowy, Matjas strzelił pierwszy 
punkt dla Polski. Po zmianie pół już w 
1 min. Austrjak Pesser zdobywa czwar= 
tą bramkę. W kilkanaście minut później 
Matjas uzyskuje drugą bramkę dla 
Polski. Wreszcie w 26 min. Vogel II 
ustalił wynik dnia. Mimo niepewnej po- 
gody meczowi przyglądało się około 
20.000 widzów. 


Lwycięstwo ookola-Macierzy w meczu z Pogoni 


LWÓW, 12. 5. Międzyklubowy mecz | konkurencjach osiągnięto następujące 


lekkoatletyczny Sokół-Macierz — Po- 


wyniki: bieg 100 m.: 1) Ogonowski 


goń, zakończył się zwycięstwem Sokoła (SM) 11.5, 2) Uhma (SM) 119; bieg 
w stosunku 68:38. W poszczególnych | 800 m.: 1) Goraj (SM) 2.08, 2) West- 


1 szklanka 8 gr. 
1 "ai 10 » 
1 kieliszek 15 » 
1 talerz biały 35 „ 


Skład porcelany, szkła. 
EGER 


Niebywała okazja 


1 filiżanka białą ze spodkiem • . 
1 kubek % 1, ZE . 
serwis szklany na 6 os, 25 części s 
serwis porcelanowy 12 osób 58 części 105 = 


KAZIMIERZ LEWICKI 


Lwów, pi. Marjacki RO. 


—,45 zł, 
—.15 » 


1986 
naczynia kuchennego. 


Nr. 131 


PIŁSUDSKIEGO 


falewicz (SM) 2.09; skok w wyż: 1) 
Sierpiński (SM) 1.79, 2) Nagórski 
(SM) 1.62; dysk: 1) Kofel (Lech.) 
30.74, 2) Wirski (SM) 30.56; oszczep: 
1) Wirski (SM) 41.60, 2) Filipowski 
(SM) 40.50; sztafeta 4X100 m.: 1) 
Sokół-Macierz 48:4, 2) Lechja; kula: 
1) Wirski (SM) 11.74, 2) Kobei (L) 
10.51; skak w dal: 1)  Ogonowski 
(SM) 6.37, 2) Nagórski (SM) 6.05; 
bieg 3.000 m.: 1) Macedoński i West- 
falewicz obaj z Sokoła w czasie 10.22.4 


MECZE WE LWOWIE 
LWÓW, 12. 5. Z okazji dnia LOZPN 
rozegrano wczoraj we Lwowie następu- 
jące mecze: 

Reprezentacja Ligi Okręgowej — 
Hasmonea 4:1 (2:0). Bramki dla Re- 
prezentacji zdobyli: Miklosz dwie i Żur- 
kowski dwie, dla Hasmonei Katz z kar- 
nego. Gra naogół równorzędna. Hasmo- 
nea niewykorzystała wiele dogodnych 
sytuacyj podbramkowych. Reprezenta- 
cja Ligi grała w składzie: Filipowski 
(Cz.), Olejnik (Ukr.), Horak (Sok.), 
Pidlisecki (Ukr.), Czyżewski (Czar.), 
Sawaryn (Sok.). Worobec (Ukr.). Żur- 
kowski (Czar.). Łysyk i Miklosz (Ukr.), 
Fistrowicz (Sok.). Hasmonea grała w 
składzie mocno osłabionym. Sędziował: 
pp. dr. Hanke i Kuchar W. 

Reprezentacja Klub, Robot. — Re- 
prezentacja Klub. Żyd. 3:1 (0:1). Bram- 
ki dla zwycięzców zdobył Nowak, dla 
pokonanych Zinks. Sędziowali pp.: dr. 
Jgnarowicz i Szabakiewicz. 

TSL — REKORD 4:1 (2:0). Bram- 
ki uzyskali: dla TSL Kopeć dwie, Sta- 
chowiak i Bass po jednej. Sędziował p. 
Schwarz. 
| a 


Min. Laval odjechał do Moskwy 


WARSZAWA, 12. 5. (PAT). Dziś 
o godz. 9.40 wyjechał do Moskwy po 
2-dniowym pobycie w Warszawie fran- 
cuski min. spraw zagr. Piotr Laval w 
towarzystwie swej córki panny José La- 
val, gen. sekr. Quai d'Orsay Legera i 
szefa gabinetu Rochata. Na dworcu 
żegnali min. Lavala: min. Beck, wyżsi 
urzędnicy MSZ., z szefem prot. dypl. 
Romerem i dyr. Łubieńskim, amb. Laro- 
che wraz z członkami ambasady franc. 
oraz przedstawiciele władz z wojewo- 
dą Jaroszewiczem. . 

BIAŁYSTOK, 12. 5. (PAT). W cza- 
sie postoju pociągu na dworcu w, Bia- 
łymstoku, min. Laval wysiadł i poświę- 
cił parę chwil rozmowie z korespon- 
dentem PAT'a, któremu oświadczył, że 
wynosi z podróży do Polski doskonale 
wrażenia. 

MOSKWA 12. 5. (PAT) Prasa zamie- 
szcza artykuły powitalne z okazji biiskie- 
go przyjazdu min. Lavala do Moskwy. 
„Izwiiestia" podkreślają pokojowość u. 
kładu francusko-sowieckiego, podkreśla- 
jąc znaczenie partnera sowieckiego w 
tym układzie. Pismo mówłt o sile armii 
sowieckiej, zaznaczając, że Sowiety nie 
dążą do podbojów w terytorjalnych i do 
wojny. W artykułach powitalnych z oka- 
zji przyjazdu min. Lavala, nte brak rów- 
nież wypadów przeciwko Polsce. 

Wojskowa „Krasnaja Zwiezda“ pisze, 
że prasa polska spotkała ukałd franco - 
sowiecki z niechęcią, prześcigając się w 
podejrzanych interpelacjach ł woltach. 

„Za Industrjalizacju" pisze o zdema- 
skowaniu tych, którzy sabotując regijo- 
nałne pakty pod pozorem formułowania 
przyjżni dla Francji, starają się przedsta. 
wiać zbliżenie francusko-sowieckie jako 
akt wrogi. f PRT i 

Niektóre artykuły wspominają nawet 
o ignorowanych votychczas przez prasę 
sowiecką rewolucyjnych zasługach naro- 
du francuskiego. i 
y MOSKWA 12. 5. (PATY Prasa sowiec- 
ka zamieszcza komunikat urzędowy © 
rozmowach min. Becka z Lavalem bez 
komentarzy. „Prawda“ w artyżmie pt. 
„Chłodna gościnność władz polskich" 
przytłacza głosy „Oenvre" i „Echo de Pa- 
ris" na temat wizyty warszawskiej. „Za 
Industrializacju" cytuje grosy prasy nie» 
mieckiej i zaopatruje je tytułem: „Bertie 
instruuje Polskę“. 


C "mp "> | a] 
Telegramy z ostatniej chwili 
na str. 1 i 2-giœ 


Szczoteczki 
do zębów — 


| STALE ame! 


ceny 
Znana Fabryka 
Bielizny 


we; 


piękną bieliznę damską. 
bielizny peścielewej. 
wsze'ką bieliznę na miarę. 


BARWA 
503 — 


J 46 Lwów 
„PAW Sykstuska 1 
poleca : piękne pyjamy damskie jedw. pe 
8 90, meskie pepel. 10'90, kuszule sperto- 
doskonałe gatunki 490, kalesony 
sur. jed. 2'95, chłopięce koszulki, świetny 
fason ed 2/60, kalesoniki 1:60 
Speejalny dział 
Uwaga: 


PEWNIA 


eleca 
Sp. £ ©: ©» 


itp, ersz 


Rebimy 
838 


DLA 
PENSJONATÓW 
CENY 
OFERTOWE 


Ogłoszenia niehandlowe do 


10 słów 

30 gr., dalsze wyrazy pe 5 gr. Dla É 
poszik. pracy do 15 ałów 30 gr. dal- >» 

sze wvrazy pe 3 grosze. Ogłoszenia 


kupieckie pe 10 gr. słowe 


Towary 
Bławatne 


K ARNISZE 
*AMY de ebrazów i robót 
tecznyeh, SZYBY 4 LUSTRA 


sznfowana. OSTERMAN, Lwów 
Kosudskiego 11 ebok Afayka 
tel. 65-86. 1358 


Kamienice 


wille moweczesna i prredwejen- 
Ne rentewne, pareela budewlane 
w kazdej dzielniey miasta ko- 
Tzystaie meżna kupić lub sprze- 
aet, Jnfermacje bezpłatnie 
„Kęztrakt* Baterege cztery. _ 


14516 


Szukam 
dzierżawy gospodarstwa kele 


Lwowa, Zgłeszenia de Kurjera 
Ped „Drierzewa” 


Kamienica czteropiętrowa 
centrum Lwewa. wybudowans 
1913 moaamentalnie,  dechód 
reczny 44.000 złetych sprzedam 
eśrednictwe wyklaczoną. in- 
termuję tylke pewazaych reflek- 
taatów. Staresta Topelnicki, 
«wow, Nsebielaka 23. 14516 


Celem 


4a'srego rozszerzenia przyjmie 
Więle!etne przeds qbiorstwe han- 


lewe biurami. magazynami, za-| _ 


tt-nsatwami, selideeqo handlowca 
tatehka jaxo spólnika wkłedem 
€ —1T5U0U „Ryzyko wukiuczene" 


Kur er Zimar. 1U 146044 


14675 


WŁASNY WYROB. 


KÓŁDRY, MATERACE 


Walny, jedwabie, pó, misia 


W tej rubryce gvamieszczamy 
głoszenia do 10 ałów po 80 gro- 


najmedmniejsze,| zy — dalsze wyrazy po 5 er. 


Fortepian 
pierwszvrzę: . 
dny wykonany 

luksusowe, | 
piękay, bardze 
debry. Praw» 
dziwie kupu- 
jący aabędzia 
taaie. 
niarski Lwów, 


Kepernika 26 


: 14606 
` Willę 
marawaną piętrową 50 sążai 
ogredu wkład 10000 xł, sprzeda 
S. Jarosz Zimas Weda, 14700 


Obuwie sportowe 


„Bergstelgery" z szyelem skan 
iyaawskiem w mednych kole- 
aeh oraz wszelkiego rodzaje 
bawie wykonuje pe niskich 
/ cenach 


WŁ DZIKI 


| wów. Śnopkowska 33 192. 


OGŁOSZENIA 
W „KURJERZE" 
SĄ SKUTECZNE 1 TANIE! 


OBPUSZCZONE A WIEG 
MIĘKKIE, BOKI, POZWALAJĄCE 
Ź NA WYGINANIE NOŻYKAĄ 
zad 


W APARACIE BEZ OBAWY 
PĘKNIĘCIA, A POZOSTAŁA 


STOSOWANIA PRZEZ FABRYKĘ 
3 "GILLETTE" NAJNOWSZEGO 


Li DAJE SIĘ SZLIFOWAĆ DQ 
NIEOSIĄGALNEJ DOTĄD 
OSTROŚCI, PRZYCZEM 
TRWA ONO DŁUŻEJ $ ZA» 


? KA ILOŚĆ OGOLEŃ. 
‘GILLETTE =WARTE SA OJAVEE 


DPUSZCZANŃ 


PHILIPS-RADJO do simi 20 zł. mies. 
KODAK.-FOTO 6x9 10 zł. mies. 


Barwik Borzemski 
Kopernika 18 tel. 218-60 
Cenniki bezpłatnie 


HOSZOWSKR | 


LUDWIK Lwów, Akademicka 3. — — — Tel. 2065—69. 
NYNNYSIYIYYYH 
PLKN szt yowratai, TOLO 
FUMIGATORE-CIMEX 


Do nabycia w drogerjach i składach farb 
informacje bezpłatne 


Zakład Dezynfekcyjny 
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R > z szyBsz”. 14684] tarasą na restaurację, mle- iżki | ° CHLAD a P 
Do wynajęcia "4 pokoje aee kewiereię,  eukierais [alojsce w Zarządzie we Lwej „  Ondulacja |Fr CHLADEK, Lwów, Ryner 4s, 
zaraz 5 pekei z pelnym kom- poxoje biura lab stowarzyszenie zəraz|wie ul, Ofjcorska 32 Majerowajeloktryczan na pół roke ed 10 


naerzo balkon łazienka olok.|de wynajęcia tel. 296-65, 14624 


Lokal 


tortem, wysoki parter słoneczne|słe I 
Wisdemeść u dozercy Lwów, jtryka urzędnikewi Pietra 25 


Maekewa. 14727|zł. speejalista Staniaław Ryker, 
A= It wów. BATOREGO 14. Mani. UWAGA! 


de. Ą 
Technicka 4. 14723|zerezvni. J4 87 aa, Gacek Poszukuję cure 50 gr. 5 h ( maike damaką, 
O PAŹ » ko; e zieeinną czyści chemiuznie oraz 
Centrum Koralnicka 6 de wynejęcia. 1469E PŁ EW e Fotogr aficzne łarbaje najlepiej, najstaranniej 


pokol kemfert kechnia I p. 


Dwupekejewe kuchnia komfert Opókejackat c olarofieyay parté 


( l i ów|aparaty wszelkieh systemów, dejnoewoczesna pralnia ebemierna 
Poszuk. Pr (QI ać ró ę zai Sowia keten apiela najde- |RUDOLF NEUWELT, Sp, z ». 
= B |i sierpień. Zgłoszenia de admi-|kładniej jedynie Zakład Precy.|peCentrala Piastów 23, Filje 


a RL ak 2 kuchnia kom- 14692 
ert zł 4.pokejowe kuchnia o q 3 D 1 h E Weij | Marjaeki 8 5 H 

> z głoszenia w tej rubryce Zā-|nistracji pod .„Prefesorka”. zyjne-mechaniezny Eryk Weja-| | Marjae Gródeecka 72. 
kemfert 136 zł, Agancja Aka- Willa mieszczamy po 80 gr. do 6] © o | 1479j|kewski obeesie Lwów, Koral: i 49 
demicka 24. 14740 nieka 6. 190 


-|eeatrum 3 pokoje więkaze, słów — dalsze wyrazy po 8 gro- 
° ayża, komfort Lwów, Chmielew- |32% 

3 pokoje skicge 12. 14704 

kemiert | p, balkon, ogródek e 

zarez de wynajęcia, Filipówka 4.pokoj owe 


Stefczyka 19, Dezerca wskaże | sloneczne pełnekomfortewe 


Krynica 


pensjenat Dr. Łazarskiege, po- 


Inteligentna kój z ebfitem  wykwiateem 


peniaaka peszukuje posady  de|utr t 5 zł. Zadayeb 
debrege dema do dziecka jo- Ars SĘ "14115 


de wszelkich pokei poleca 


Wytwórnia Mebli | Reklama 


ramaiszkae Zielińskiego 


72 | wów, Strzemię 11A beczna |dnege, Zgłoszenia de Kurjera 
e +. tyblikiewieza d jęcia. [Ped „Peszuknjąca”. 14741 e Lwów, Kełłątaja 5 w podwórza. KUR 
4.pokojewe yblikiewieza do wynajęcia. , s Dobna EM Wiosna HA ndhe, ? ii W U J ERZE 
I kemiortiem i egredem dowy | @ e ajpiękniejszą porą roka w Kar- 
najęcia garaz Własna Stu zacht 2-»okojowe prezentująca się peszukaje po- AGD, eejóist „JANINA* Kapelusze jest skuteczna 


15, Oglądać ed 4—6, Umowe| mi - Inok sady ae wyjazd pokejowej lab|w Roxłueza połeżeny wsród ls- bi 1 zł, edświe- 
sajma Stryjska 76 I p. m. 4. e e Lb s keluętki. Tut Kurjer Zimore-|sów szplikowych peleca pekoje p. Badz i 12a[2, | 

14722|Lwów, Wama Strzecha Nad|wieza 10 „Gieaa”. ____14729/sloneezne x wykwintaom utrzy- | 112: KBD Dzia 

Jerom 1, Dorerca wskaże. 14712 maniem. Ceny najniższe. 11121 


3 pokoje "CJI 


d 5 i 4 
kachnia kamfort | pięt m Jaremcze Wodne. i $ ; HAPRAYEAS ow AZ 7PRECYZJA 
m a E ZAM sia is ' 7 a= PFRN AE. ~. WIECZNYCH oan TATON SKIEGO 12) PRZECHODNIA” 
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CENNIK OGŁOSZEN: |WWW YW 
Reklamy w tekście: Różne rekla +: Ogłoszenia drobne: UWAGI: 

Ne 1-szej stronie » a». 5 5 6 9 Zł. 150 | Komunikaty i artykuły reklamowe , . zł. £>— | Ogłoszenia za tekstem za mm.. s s s zł. 2.30 | Omyłki, które zasadniczo nie zmieniają treści 
Cała 1-sza strona: s : s 6 3 BB m 1.200.— | Na stronie kronikarskiej . . > 6 6 s n 0.80 | Na ost. stronie i rśród drob. (6 łam.) . „ 0.80 ogłoszenia, nie upcważniają do żądania zwrotu 
Na 2-giej i 8-ciej stronie. s sBs m 0.80 | W dodatku literacko-nankowyr" : s s + w 1.— | Ogłoszenia drobne za wo. » b s s w» 0.10 | gotówki. ni też nie obowiązują Administracji 
Cała 2-ga lub 3-cis strona « u 6 5 w 3C0.— | Nekrologi do 200 mm. » s 5 s s 6 » m 0.50 | Matrymonialne . - « a s « s s» p 6 w 0.10 | do bezpłatnego powtórzenia anonsu. Komuni- 
Na dalszych stronach tekstu ; 5 » m 9.79 m a 300 „ a : 5 8 BB i m C80 | Dla poszukujących pracy za slowo. « s w 0.08 | katów bezpłatnych nie umieszcza się. Zniżek 
Cała strona. . r 3 3 4 6 5 6 6 go 00e s powyżej 300 mm. « s s s : „a 2e— | Drobne ogłosz. przyjmuje się tylko za gotówkę. | nie udziela się. Reklamacje miejscowe uwzględ- 
nia się do dni 8-ch. samle? --we do dni 8n’ 
Kocs źw. .oiwienie jest 1 mm. w 1 łamie. Podwyżka cer ogłoszeń może nastąpić w każdym czasie i obowiązuje także te ogłoszenia, które oc daty ukazania gię ogłoszenia Że "rem 
zostały zammówione poprzednio. a nie były zgóry zapłacone. — Za zastrzeżenia miejsca dolicza się 25 proc. — Za układ tabelaryczny dolicza plarze dowedowe liczy się 20 gr. Ogloszeri: 
sie 50 proc. © głoszenia = nnmerach świąteczn ch * niedzi. lnych kosztują o 20 proc. drożej. do numeru bież. przyjmuje się dc godz 
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